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P o lity k a  p b isk a

Powrót Naczelnika Państwa 
do Warszawy.

WARSZAWA, 9 (AW) Naczelnik 
part*twe powrócił do Warszawy.

W A R S Z A W A , 0. (PA T ). Dziś rano 
Pociąg w io zący  ^ N a c z e ln ik a  P a ń s tw a  z 
lełf jonow ych  u ro c z y s to ś c i  w  K ra k o w ie  
j j ^ y b y ł  do W a rsz a w y  o godz . 10.65. N a  
dw orcu  o c z e k iw a l i  N a c z e ln ik a  P a ń s tw a :  
Keneralicja, p rz e d s ta w ic ie le  w ła d z  r z ą ­
dowych i m ie js k ic h  o raz  k o m p a n ja  h o -  
jtorowa z o r k i e s t r ą  w o jsk o w ą .  P o c ią g  
N acze ln ik a  P a ń s t w a  z a t r z y m a ł  s ię  w  d n iu  
W czorajszym n a  d łu ż sz y  czas  w  M iecho­
wi« i t a m  o c z e k iw a ł  p o w ro tu  N a c z e ln i -  
^  P a ń s tw a ,  k tó ry  te g o  d n ia  do wieczo- 

p rzeb y w a ł  w  o k o licy  M iechow a, przy­
byw ając  do M iech o w a  a u to m o b i le m  w 
o toczen iu  g e n e ra l ic j i .  N a  d w o rc u  p o w i­
j a  N a c z e ln ik a  P a ń s t w a  l iczn ie  zgro­
m adzona  p u b l ic z n o ś ć  o r a z  m ie jsc o w a  
Klraż  och o tn icza .  K ied y  N a c z e ln ik  P a ń ­
stwa u k a z a ł  s ię  w okn io  swego wagonu, 
Publiczność wnosiła d łu g o  n ie m i lk n ą c e  
,®krzyki n a  cześć N a c z e ln ik a  P a ń s t w a  i 
^aczcluego Wodza.
n , ^  dalszej drodze witano Naczel­
n a  Państwa owacyjnie oraz wręczano 

kwiaty.

I r»auy [Sinlsirdw.
^ W ARSZAW A, 9-(AW) J u t r o  o  ^odz. 

P ° P .  o d b ę d z ie  s ię  p o s ie d z e n ie  Rady 
*ir»S trów  d la  z a ła tw ie n ia  a k tu a ln y c h  
Prrj\v, d o ty c z ą c y c h  po li tyk i  z a g ra n ic z n e j  
^dna ln ls irac j l  w e w n ę t r z n e j .

Im  8:imj zmiaay ea piatfeM 
laotanlciDyet

WARSZAWA, 9 (AW) Według krą- 
Hcych pogłosek przewidywane są zmia-
V personalne na placówkach zagra- 
jctr.ych. Były minister spraw zagra- 
' C«nycb, p. K. Skirmunt, ma podobno 
^ Powrotem objąć placówkę w Rzymie. 

Zaiowski będzie i przeniesiony do 
arssawy, p. Wróblewski z Londynu
* , być przeniesiony do Berlina, a

tł.pł*®* f* SoŁafrski z
ukseli Pozatem mają zajść pewne 

na stanowiskach dyrektorów.

Sprawa lawowa; willa sit
WARSZAWA 0. (AW). Wobec 

upłynięcia terminu przewidzianego dla 
poufnego załatwienia sprawy Jaworzyny 
p. m inister spr. zagr. polecił posłowi 
polskiemu w Pradze, p. Erazmowi Pil - 
tzowi, złoży o rządowi czechosłowackie­
mu notę, protestującą przeciw niewy­
konaniu przez rz \ d czechosłowacki a- 
neksu do umowy polsko-czechosłowac­
kiej, podpisaoej w Pradze fi listopada 
1021 r.

Przygaiowacia li wyborów.
KATOWICE, 9 (AW) Władze czynią 

już p rzy g o to w an ia  do wyborów do Sejmu 
w ojew ódzk iego .  W najbliższych dniach  
odbędzie się spis wszystkich osób u- 
prawnionych do głosowania.

angielski kapitał oa Śląsko.
KATOWICE, 9. (AW). „Goniec Ślą­

ski* donosi, że angielskie koła przemy­
słowe, które już ponabywały składy prze­
mysłowe na G. Śląsku zamierzają kupić 
kopalnię w Radzionkowie, położoną nad 
granicą niemiecką i przy ewentualnej 
regulacji granicy przez komisję granicz­
ną, połączyć ją  z Niemcami.

Piztisyinitzy M  mniejszości uniowytl 
na kresach.

WILNO, 9. (AW). Białorusini po­
stanowili wziąć czynny udział w wybo­
rach do Sejmu. W tym celu został utwo­
rzony blok mniejszości narodowych, zło­
żony z Białorusinów, Ukraińców, Niem­
ców, Roąjan, Czechów i Żydów. W tych 
dniach powstał komitet żydowski.

0 koszta olnpanl fi. Slaski.
KATOWICE 9 |(AW). — .Ober- 

schłesischer Kurier1* podaje za paryskim 
„Jiiirnal“ wiadomość, według której na 
konferencji londyńskiej mają być usta­
lone koszta administracji i okupacji G. 
Śląska.^ Ostateczną sumę ma określić 
Rada Ambasadorów. PrzewidywanaJijest 
w jfsokeóć około 10 m iljonów  franków .

H o n f e r e i E c j a  l o n d y ń s k a .

Stanowisko koaljantów do Niemiec.J— Kto zwycięży: Francja czy Anglją?

Projekt tatnskl.
LONDYN, 9. (PAT). Havas. E k s p e r t  

b e lg i j s k i  przedstawił dziś komitetowi 
rzeozoznawców projekt Poincarego codo 
zarządzeń karnych, mających być zasto- 
sowaneini wobec Niemiec: Kary te mają 
być zastosowane, aby zapewnić:

1) pobieranie 26 proc. od artykułów 
wywozowych;

2) pobieranie wpływów celnych;
8)udział 60 proc. w fabrykach che­

micznych 7, lewego brzegu Renu;
4) zajęcie kopalni rządowych, la­

sów i dominiów;
f>)' ustanowienie podwójnego kordo­

nu celnego na wschód od Renu, oraz w za­
głębiu Ruhry;

6) pobieranie podatku celnego na 
lewym brzegu Renu.

Dolegał Beli o splató niemieckich.
LONDYN, 9 (PAT) Delegat Belgji 

Theunis, przemawiając na konferencji, 
oświadczył, że Niemcy są w możności 
spłacenia swoich zobowiązań. Niemcy 
nie poczyniły skutecznych zabiegów, by 
swą sytuację gospodarczą poprawić i 
przyprowadzić do równowagi i dopiero 
pod naciskiem komisji reparacyjnej zde­
cydowały się na pożyczkę przymusową. 
Gdy wyczerpano wobec Niemiec wszy­
stkie środki prawne—mówft Theunis — 
to trzeba będzie zmusić je  do wypłace­
nia swych zobowiązań. Nowe morato­
rjum dla Niemiec byłoby szkodliwe dla, 
Belgji, szczególnie w tym roku, gdyz 
wpłaty tegoroczne niemieckie miały być 
przeznaczone właśnie Belgji. Pozatem 
jednak i na przyszłpść je s t  Belgja zain- 
teresovtoina spłatami niemieckiemi.

0 zmianę propozycji Poloiarego.
WIEDKN, 9. (PAT). „Neue Freie 

Presse“ donosi z Londynu: Rzeczoznawcy 
pracują obecnie nad tem, aby propozycję 
Poincarego zmienić w kilku punktach 
zanim będą przedłożone na posiedzeniu 
plenarnem konferencji, która prawdopo­
dobnie odbędzie się 9 b. m. Ogólnie pa­
nuje przekonanie, że Francja wyrzeknie 
się kilku swoich żądań, jeśli Lloyd Geor­
ge da Poincaremu zapewnienie co do 
skreślenia długów francuskich, zaciąg­
niętych w Anglji.

PA R Y Ż, 9. (PAT). Specjalny kore­
sp o n d e n t  Havasa z Londynu donosi, że 
posiedzenie aljanckiej komisji rzeczo­
znawców trwało od 10 rano do i w po­
łudnie. Odpowiednio do otrzymanego 
zlecenia komisja rozpatrywała, czy wnio­
ski Poincarego w sprawie zobowiązań 
niemieckich są produktywne i zgodzouo 
się na to, że projektowano/ zapewnienia 
przyniosłyby tylko skromne sumy, które 
jeduakże wyniosłyby bądź co bądź sumę 
ok. 3 do 4 miljonów marek w złocie. 
A n g l j ą  z a p e w n e  oświadczy, że środki 
p ro p o n o w a n e  p rzez  Poincarego p rz y n io są  
ty lk o  ba rd zo  s k ro m n ą  sum ę, że n a to ­
m ia s t  m ie sz c z ą  on£ w  sob ie  n ieb ezp ie ­
czeństwo zdezorganizowania życia go­
spodarczego w Niemczech i że opór Nie­
miec z o s ta n ie  p ra w d o p o d o b n ie  s k ie ro w a ­
n y  z w ła sz c z a  p rz e c iw k o  o p o d a tk o w a n iu  
to w a r ó w  p o ch o d zący ch  z Z a g łę b ia  R uhry .

i z t o n i d  a projekt IraniaikL

LONDYN 9. (PAT). Reuter dono- 
• i ,  i a  w ię k s z o ś ć  rz e c z o z n a w c ó w  n ie  po-

dzieła propozycji francuskich. Rzeczo­
znawcy skłaniają się ku odrzuceniu kon­
troli nad dochodami kopalni, lasów rzą­
dowych oraz propozycję udziału państw 
sprzymierzonych w oiemieckioh zakła­
dach przemysłowych. Komitet dla spraw 
odszkodowania, głosi komunikat, będzie 
wezwany do rozpatrzenia system u gwa­
rancji, mogących dostarczyć węgla i 
drzewa dla państw  sprzymierzonych. 
Delegat włoski Sohanzer dopatruje się 
sprzeczności w udzielaniu moratorjum 
Niemcom przy równoczesnem konfisko­
waniu ich majątków. Zdaniem delega­
tów, kończy komunikat, sprawy winny 
być rozpatrywane f nietylko z punktu 
widzenia finansowego, lecz i politycz­
nego.

Zasady angielskie.
LONDYN 9. (PAT). .D aily  Chro­

nicie“ wyluszcza zasady angielskie co 
do kwestji płacenia długów. Należy 
przedewszystkiem, żeby ze strony 
Niemiec ujawniona była dobra wola; 
ażeby to uzyskać, trzeba przedewszyst­
kiem przekonać Niemcy, że nie mamy 
bynajmniej zamiaru osłabienia ilch sy­
tuacji ekonomicznej, a że raczej radzi- 
byśmy je widzieć w sytuacji najpomyśl­
niejszej, ażeb / mogły uregulować swoje 
zobowiązania.

Gdyby Francjai zdolną była rozwa­
żyć zagadnienia odszkodowań w punk­
tach praktycznych, co byłoby najlep­
szym dla nich sposobem dla ich inde- 
mnizacji, której tak 'potrzebują, wów­
czas nie potrzebowalibyśmy szukać 
możliwośoi układu nawet obecnie. Nie­
szczęściem jest, że posiłkując’ się te r­
minem ekonomioznym, Franoja stal» 
kieruje się kategorjami politycznemi, 
albo wojennemi.

Pcsioskl Diesle® o pogotowiu 
. ! fraDtusHiem.

BERLIN 9. (AW). „Beriiner Tag* 
podaje nie potwierdzoną ¡dotąd wiado­
mość, żo francuska załoga w Duseldor- 
fie, Duisburgu i Ruhrort, otrzymała 
rozkaz pogotowia i razem z.załogą miej­
scową w B o d u  miała się przeprawić na 
lewy brzeg Renu. Dowództwo nad te- 
mi wojskami objął gen. Niessel. Woj­
ska te miały rozkaz obsadzenia Essen i 
MUhlheim, w razie, gdyby poprzednie 
zarządzenia okazały się niew ystarczają­
ce. Augielska komenda w Kolonji miała 
być powiadomiona o tom zarządzeniu 
Francji, zaś oficerowie angielscy zapro­
szeni do współudziału, jednakże uspra­
wiedliwili oni niemożność asystencji 
brakiem odpowiedniego rozkazu swych 
władz.

Prasa angielska o konlereaji londyńskiej.
LKAFIELD, 9iPXT) Dając spraw o­

zdanie z przebiegu obecnych narad lon­
dyńskich, prasa angielska zaopatruje ja  
w obszerne kom entarze. „Times*, zwra­
cając uwagę konferencji, by nie traciła z 
oczu sze tu y ch  horyzontów, pisze: .by­
łoby niedopuszczalne zacieśnianie widno­
kręgu. Obowiązkiem aliantów Jest wy- 
naleić taki sposób odszkodowań, źeby 
byt korzystny i dia tych, którzy ia o- 
trzymają i dla tych, którzy >e dostarczą, 
ta^ ieby motna było zbliżyć się wre­
szcie do normalnych warunków tycia 
gospodarczego w Europie*.
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. W c s i m l n s t e r g a z e t t e "  p isze t „N n- 
le ź y  p o o faw ić  p y ta n ie ,  c o  tap tc j  o  J a d  
s ię  s o ju s z n ik o m ,  czy  d a ć  N .e m c o m  w. - 
cej c z a s u  d la  w y w ią z a n ia  s ię  z z o j o - 
wąz-ń, czy  t e ż  p o p c h n ą ć  ja  w  atan 
b a n k r u c t w a ,  p o d o b n e g o  b a n ! . ru c tw u  
A us tr j i .  A lianci —  p is z e ,  d z ie n n ik  —  p o ­
w inn i z w ró c ić  F r a n c j i  u w a g ę  n a  to ,  a b y  
o 3 tro?n ie  z b a d a ła  w sz e lk ie  p ro p o z y c je ,  
k tó r e  w a  d o  p r z e d s ie w ie n ia ,  i i e  c a l a  
• p r a w a  o d s z k o d o w a ń  m a  b y ć  p o s ta w io n a  
na t ak ie j  p ła szczy źn ie ,  kłóraby dala by­
łym nieprzyjacielskim państwom mo­
żność podjęcia pracy gospodarczej z 
całą ¿wiadomością problemów odszko­
dowań*.

.Da Iy Newa" pisze: .Francja ma 
w p ra w d z ie  b a r d z o  mocna pozycje, która 
też dobrze b y ła  bronioną przez Poin­
care^, a l e  t e ż  dobrze byłoby p rz y z n a ć ,  
te zabezpieczenie dia Francji wszystkich 
•dsz'«odowań i wszystkich iądań gwa- 
r a n c y j  kosztem zniszczenia N ie m ie c  i 
Austrji przy równoczesnej k a ta s i r o f io  
handlowej dla Anglji—oznaczałoby rów  
•oczesne niezabezpieczenie nawet i dla 
•amej Francji, ant sprawiedliwości % 
jednej strony, ani spokoju z drugiej 
•trony. Byłoby to>atomlast rozpalenie
o.;.nia n ie n a w  Śui 1 rozpaczy, których nie 
n ie  z d o L l o b y  s t łu m ić * .

.Daily Chronicie" pisze: „Franci«, 
chwała B^gu, szybko zaakceptowała 
tezę angielską, ta interesy wierzycieli i 
dłużni* ów są w grancie rzeczy Jedna­
kowe, l źe obie strony powinny służyć 
so i ile wzajemnie. Zasadą tą dobrzs 
}<: dr, dl ¿a uzupełnić drugą rzeczą: skoro 
wypadnie poczynić saraz Niemcom pe­
wne ustępstwa, to tych ciężarów nie 
można składać wyłącznie na Anglję, 
Jakkolwiek Anglja jest gotową wziąć ns 
!ai*bie najwię. szą  część tego ciężaru. 
Jeżeli P o in ca re  zechce uznać owo za- 
sn y, to położy kres naszym nlapo- 
ko;on".

ti pisze p a  fm k a .
L O N D Y N , 9  (PA T ) W s p r a w ie  k o n ­

f e re n c j i  .T i m e s "  p isze  c o  n a s tę p u je :  
J e ż e l i  k o n f e r e n c j a  n ie  d o p ro w a d z i  d o  
w y ra ź n e g o  p o r o z u m ie n ia  m ię d z y  pań- 

. s tw a m l  z a c h o d n im i ,  w ó w c z a s  E u r o p a  
c e n t r a l n a  m o ż e  s t a ć  s ią  t e a t r e m  z a ­
m ieszek ,  k tó r y c h  p o c z ą t e k  m o t n a  p rz e -  
w H r .e ć ,  le c z  k o ń c a  n ie  m o ż n a .  W o b e c  
t t g o  j e s t  z u p e łn ie  p e w n e m , iż n a c z e ln ic y  
r z ą d ó w  C z e c h o s ło w a c j i  i Inr.ycb p a ń s tw  
s ło w ia ń sk ic h  p o r o z u m ie j ą  się z s o b ą  c o  
d o  o b r o n y  I n te r e s ó w  ż y w o tn y c h  ty c h  
państw.

M  Hmzj vb&8c projekifiw Fraacji.
B E R LIN , 9. (A W ). N a  p o s ie d z e n iu  

7 b. m. g a b in e t  R zeszy  z a s ta n a w ia ł  s ią  
a a d  w p ro w a d z o n y m i p rzez  F ra n c ją  ro -  
p re s a l ja m i .  D y s k u s ja  to c z y ła  s ią  n a d  tem , 
ezy o d p o w ie d z ie ć  n a  z a rz ą d z e n ia  f r a n c u ­
s k ie  p o d o b n em i r e p re sa l ja m i  ze  s t ro n y  
N iem iec  w  s to s u n k u  do F ra n c j i ,  c zy  te ż  
o d p o w ie d ź  n a le ż y  z r e d a g o w a ć  ty lk o  w  
Ibrrn le  p ro te s tu .

V patlaosede aigltlskln.
PARYZ, 9 (PAT) Havas podaje wia­

domość z Londynu, żo w kołach parla­
mentu angielskiego panuje nastrój ra­
czej pesymistyczny. Wczoraj wieczorem 
oświadczono w sposób nieurządowy, te 
Anglja odrzuci dziś plan Poinęarego 
Jako całość.' Wyrażono zdanie, ie  dzień 
dzisieiszy posiada szczególniejszą do- 
niósł-ść i mógłby wywrzeć wpływ na 
przyszły stosunek francusko-angielski.

D sekwesti kopali.
PARYZ, 9. (PAT). S p e c ja ln y  k o re ­

s p o n d e n t  H a v a s a  donosi  z L ond y n u :  P o ­
s ie d z e n ie  r zeczo zn aw có w , j a k i e  o d by ło  
8lę w czo ra j  po poł. z a jm o w a ło  s ią  g łó w ­
n ie  sprawą zase k w e B tro w a n ia  k o p a lń  
p a ń s tw o w y c h  w Z ag łęb iu  R u h ry  oraz  
domen le śn y ch  n a  le w y m  b rz e g u  R enu. 
Rzeczoznawca b e lg i j s k i  popierał propo­
zycje  f ra n c u sk ie ,  ^ r o z a te n i  r z e c z o z n a w ­
cy p o s ta n o w il i  za lec ić  rząd o m  s p rz y ­
m ie rzonym  na ło żen ie  p o d a tk u  w  w y so ­
kości 26 proc . n a  e k s p o r t  n ie m ie c k i ,  a 
p łynące  s t ą d  dochody  m ia ły b y  iść  b e z ­
pośredn io  do k a s y  k o m is j i  o d sz k o d o w a ń .

D ziś  rano  k o m i t e t  rzeczo zn aw có w  
będz ie  o b ra d o w a ł  w  d a ls z y m  c iąg u ,  p rz y ­
czem  — j a k  s ią  zd a je  —  z a a k c e p tu je  
s p ra w o z d a n ie  B o n e lm a n a  co do p r o d u ­
k ty w n o śc i  p la n o w a n y c h  z a rząd zeń .  N a ­
s tę p n ie  z b io r ą j s i ę  n a  p o s ie d z e n ie  szefo­
wie d e le g a c j i  i p o w e z m ą  u c h w a łę ,  czy 
jnsyjmują w n io s k i  rzeeaoznaw . w  c a ło śc i

Zomi wjlasia ii; aswa kontacia.
L O N D Y N , 9 (A W ) K o ła  d y p lc m a -  

ty c z / .a  m i .  s ą t h ą ,  ża  k o i . f e r - n c ja  P o in -  
c a r e £ o  z L lo y d  ü e o r g e m  o g ra n ic z y  s ię  
d o  u d z ie le i  ia  4  m ie s ię c z n e j  zw łoki w 
ap łac io  z a le g ły c h  r a t  r e p a r a c y jn y c h .  
In n e  z a ś  s o ra w y ,  j a k  r o z lo k o w a n ie  w z a ­
je m n y c h  d łu g ó w  p a ń s tw  s o ju sz n ic z y c h  
p r z e  a z a n e  b  J ą  n a s t ę p n e j  k o n fe re n c j i ,  
k t ó r a  o d b ę d z ie  aię z a p e w n ie  w W a ­
sz y n g to n ie .

leeree mil tle « iiiinaih tint
fraatoskitti.

PA R Y Z , 9. (PA T ). H avas .  W  z w ią z ­
k u  z d a n e m i  c y f ro w e m i,  n a  la k ie  p o w o ­
ła ł  s ią  L lo y d  G eorge  n a  k o n fe re n c j i ,  m ó- 
w iąo , że k o s z ta  w o jn y  w ra z  ze sz k o d a m i  
n a  s k u te k  z n isz c z e n ia  w o je n n e g o  w y n o ­
szą: d la  F ra n c j i  87.6{10 m i l ja rd a  do la rów , 
d la  W ło c h  14.6110 m i l j a r d a  do la rów , d la  
A n g l j i  49 m il ja rd ó w , —  s e n a to r  J a u v e -  
n e l i  p rz e s ła ł  P o in c a re m u  d ep eszą ,  w k t ó ­
re j  s tw ie rd z a ,  4e we w z m ia n k o w a n e m  
s p ra w o z d a n iu ,  n a  k tó r e  p o w o ła ł  s ią  L lo y d  
G eo rg e  o d n o śn ie  ta b l ic y  s t a ty s ty c z n e j ,  
t a b l i c a  t a  n ie  u w z g lę d n ia  s z k ó d  f r a n c u ­
s k ic h  ob sza ró w  zn iszczo n y ch .  N a to m ia s t  
z e s ta w ie n ie  p o w yższe  z a w ie ra  w s k a z ó w ­
ką ,  że s t r a t y  f r a n c u s k ie  w  m a j ą t k u  ru ­
c h o m y m  i n ie ru c h o m y m  w y n o s z ą  140.607 
m iljonów , o k tó re j  to  s u m ie  L loyd  G eor­
g e  z ap o m n ia ł ,  w y l ic z a ją c  k o s z t a  w o jn y  
sp rz y m ie rz o n y c h .  W  te m ż e  s p r a w o z d a ­
n iu  J a u v e n e l i  z n a jd u je  s ią  tw ie rd z e n io  
t r u s t u  b a n k ie ró w ,  że  p rzy  ta k ie m  z s u ­
m o w a n iu  sz k ó d  w o jn y  n a w e t  z p u n k t u  
śc iś le  n ie f ra n o u s k ie g o ,  F r a n c j a  J e s t  b e z ­
w z g lę d n ie  g łó w n ą  o f ia rą  w o jn y .  P r z y -  
te m  o f ia ry  f in a n so w e  w o je n n o  te g o  k r a j u  
w y n o s z ą  80 proc. m a j ą t k u  n a ro d o w e g o  z 
doby  p rz e d w o je n n e j .

W e  W ł o s z e c h .
Llit apostolski.

RZYM, o (PA T ) H. L is t  a p o s to l s k i ,  
w k tó r y m  p a p ie ż  z w ró c i ł  s ią  d o  b i s k u ­
p ó w  w ło sk ich ,  ża  o b y w a te l a  p a ń s tw a  
z a m ia s t  p rzy czy n ić  sią d o  o d b u d o w y  
ru in  w o je n n y c h ,  p r z y c z y n ia ją  s ią  d o  o -  
k ru tn y c h  w a lk ,  w y r z ą d z a ją c  w te n  s p o ­
s ó b  z łą  o p in ją  p a ń s tw u  z a g r a n ic ą .  L is t  
d o d a je :  T rz e b a ,  a b y  n a r ó d  z a c z ą ł  s z a ­
n o w a ć  p r a w a  B o sk ie ,  k t ó r e  o iy w ią  
m i ło ś ć  l u d u  i z a m i ło w a n ie  d o  zgody . 
P a p ie ż  p r z y p o m in a  b i s k u p o m ,  ź e  d o  ich  
o b o w ią z k ó w  n a le ż y  r ó w n ie ż  d z ia ła n ie  
p a c y f ik a c j i  i w z y w a  ich d o  d z ia ła n ia  w 
t e n  s p o s ó b ,  by  w um ysłach  z a p a n o w a ła  
r ó w n o w a g a .

Odezwa osltzeoajata.
RZYM, 9 (P A T )  D ziś  ro zes łan o  r e ­

d a k c jo m  o raz  ro z le p io n o  n a  m u ra c h  m ia ­
s t a  a n o n im o w ą  o d ezw ę , o s t rz e g a ją c ą ,  
a b y  n a  j u t r z e j s z e  p o s ie d z e n ie  p a r l a m e n ­
tu  k o b ie ty  n ie  p rz y c h o d z i ły  i t r z y m a ły  
s ią  w ogó le  z d a ła  od  g m a c h u  p a r la m e n tu .  
P a r t j a  f a s z y s tó w  o g ło s i ła  w e z w a n ie  do 
w s z y s tk i c h  p o s łó w  sw o ich ,  n a k a z u ją c  o -  
b e c n o ść  n a  p o s ie d z e n iu  p o d  k a r ą  d y sc y ­
p l in a rn e j  o d p o w ie d z ia ln o ś c i  w o b e c  p rz e ­
w id y w a n e j  g w a ł to w n o ś c i  p o s ied zen ia .

napad taujitiw di ledaide.
G E N U A , 9. (A W ).  W  n ie d z ie lą  w 

p o łu d n ie  w ta r g n ę l i  fa szy śc i  do d om u , w 
k tó ry m  z n a jd o w a ła  s ię  r e d a k c ja  i d r u ­
k a r n i a  so c ja l i s ty c z n e g o  p is m a  „ L a v o re “ 
i z n isz c z y l i  m a sz y n y  d r u k a r s k ie ,  o raz  b u ­
d y n e k .  P o n a d to  o p a n o w a l i  s o c ja l i s ty c z n e  
s c h ro n is k o  ro b o tn ik ó w , w  k tó re m  z o rg a ­
n iz o w a l i  w ła s n e  b iu ro  p o ś re d n ic tw a  p r a ­
cy. O rg a n iz a c je  ro b o tn ik ó w  p o r to w y c h  
u z n a ły  p ra w o  fa sz y s tó w  do o b j ę c i a  za­
rz ą d u  o rg a n iz a c j i .

iikteti lojik [¡sJowyti.
L E  A F IE L D , 9. (PA T ). P o lrad jo .  J a k  

p o d a je  o f ic ja ln y  k o m u n ik a t  i r la n d z k i ,  
w o js k a  rz ą d o w e  o d n io s ły  p o w a ż n y  Sukces 
p rzez  z a ję c ie  N e w - C a s t e l - W e s t  po d w u -  
n a s to g o d z in n e j  w alce .  K a p i tu la c ja ,m ia s ta  
o zn acza  k o n ie c  p a n o w a n ia  w o js k  re p u ­
b l ik a ń s k ic h .

Jaszcze skałki kolszewliu.
G E N E W A , 9. (P A T ).  M ięd zy n a ro d o ­

w y  K o m ite t  N ie s ie n ia  P o m o cy  g ło d n y m  
w R osji  k o m u n ik u je :  ‘ O s ta tn ie  sp ra w o z ­
d a n ia  w s p ra w ie  s t a n u  ż n iw  n a  K rym ie  
w y k a z u ją ,  że  ogó ln a  s y tu a c ja  j e s t  b a r ­
dzo p »waż:m. Zaledwie je  Jtui piąta ziemi 
u p r a w .a u e j  p rzed  w o jn ą  została zasiana

te g o  roku . Zb io ry  o z im in y  z o s ta ły  z n  i sz-  
ozone p rzez  sza rań czę .  N a  te r e n ie  ty lk o  
j e d n e j  w s i  z e b ra n o  i sp a lo n o  86 to n n  s z a ­
rańczy .  N o w a  ta  p la g a  d o tk n ę ł a  n a s a m -  
przód  g u b .  S a m a rs k ą .  T ru d n o  j e s t  n ie raz  
ob l iczy ć  ro zm ia ry  z n isz c z e n ia  Jak ie  p l a ­
g a  ta  sp o w o d o w a ła .

Sradzież flotantii m io n a m i.
P A R Y Z  9. (PA T). W o z o ra j  w ie ­

c z o re m  około  god* . 10 o p u s z c z a ł  P a r y ż  
n a  d w o rc u  I jo ń sk lm  k u r j e r  d y p l o m a t y ,  
czn y ,  u d a ją c y  się do  G e n e w y .  N a  k r ó t ­

ko  p rz e d  odejściem p o c ią g u  w stronę. 
Genewy rzeczony kurjer, wiozący pocz­
tę  dy* lomatyczną złożył Da m nm eot 
s w o j e -kufry n a  wózku rę o z n y m  i o d d a ­
l i ł  się . G<1y p r z y b y ł  z powrotem skon­
s t a to w a ł  b r a k  je d n e g o  k u f ra ,  z a w ie r a ją ­
cego  d o k u m e n ty  d la  {Ligi N aro d ó w  w 
Genew ie . Komisarz policji z a rz ą d z i ł  w 
tej chwili ś le d z tw o .  P a n u j e  ogó lne  z d a ­
nie, t e  złodziej nie z d a w a ł  so b ie  wcala 
Bprawy, oo z a w ie ra  k u fe r ,  ani z tego, 
ko g o  o k r a d ł  1 p r z y p u s z c z a ł ,  i e  ku fer  
n a le ż y  do  o s o b y  p ry w a tn e j .

S t r a j k  w  r o l n i c t w i e  W i e i k o p o l s k i e m .

(Nastrój w szęd zie  bojowy. Krwawe ofiary).

(Od własnego korespondenta)

W A R S Z A W A , 9. W  miarę t a o l e -  
k ło ś c i  o b s z a rn ik ó w  w z m a g a  s ię  i n a ­
s tró j  bo jo w y  ro b o tn ik ó w  ro ln y ch .  L i s t  
J .  E . k s .  b i s k u p a  Ł u k o in s k ie g o  n ie  o d ­
n iós ł  ż a d n e g o  s k u tk u ,  w y w o ła ł  ty lk o  
w ie lk ie  p rz y g n ę b ie n ie  wśród rze sz  p r a ­
c o w n ik ó w , że  s łu d z y  K o śc io ła  i W ia ry  
n ie  p o p ie ra ją  b ie d n y c h ,  a le  wolą t r z y ­
m a ć  z b o g a ty m i  o b sz a rn ik a m i .

O b sza rn icy  c h w y ta j ą  s ię  n a jp r z e ­
ró ż n ie js z y c h  ś ro d k ó w , a b y  s t r a j k  z ła m a ć ,  
a le  to  im  s ię  n ie  u d a je .

D o n o szą  n am , i i  w  m a ję tn o ś c i  W ró -  
b lew o, pow . W ro n k i  u ż y to  do p ra c y  w ię ­
źn ió w  z t a m te l s z c g o  w ię z ie n ia  c e n t r a l ­
n e g o .  D z iś  n a d e s z ła  d e p e sz a ,  iż  w  W ło -  
ś c ie jo w ie  pod  K o ź m in e m  o b s z a rn ik  K u­
l iń s k i  zab i ł  2 ro b o tn ik ó w  ro ln y c h  i 13 
z ran ił .

W  so b o tą  5 b. m . p r z y b y ła  do k lu ­
b u  p o se lsk ie g o  N PR . w  W a rs z a w ie  d e ­
l e g a c j a  pow . P le s z e w s k ie g o  Z w ią z k u  
Rob. R o lnych  l Leśn. ZZP. w  s p ra w ie  
ró żn y ch  n a d u ż y ć  w ła d z y  a d m in i s t r a c y j ­
nej i w o js k o  rtrej, w obeo  s t r a jk u ją c y c h  
ro b o tn ik ó w .

P o s łow ie :  H erz, L is ieck i  i N a d e r  
sp o w o d o w a l i  n a ty c h m ia s to w ą  k o n f e r e n ­
c ję  w  k lu b ie  z M in is t rem  Spr.  W ew n. 
p. K a m ie ń sk im .  D e le g a c ja  p r z e d s ta w i ła  
swoje żale, m ię d z y  innem i fakty, Iż no- 
llcja sprowra a z o n a  na majątek Tursko, 
b i ła  i m a l t r e to w a ła  przewodu, k o m is j i  
s t r a jk o w e j  ko l .  K ła k u la k a ,  n a s tę p n ie  go 
a re s z to w a ła  i k i l k u  Innych . T y lk o  d z ię ­
k i  ro z w a d z e  ro z u m n y c h  ro b o tn ik ó w  nie 

rzy sz ło  do  ro z ru ch ó w  i k r w i  roz lew u , 
p ro w a d z o n o  t a k ż e  w o jsk o  za  s t a r a n ie m  

s ta ro s ty ,  k tó re  p ra c u je  j a k o  ł a m is t r a jk i .
P. M in is te r  o św ia d c z y ł  g o to w o ść  

n a ty c h m ia s to w e g o  z b a d a n ia  s p ra w y  i 
p o c ią g n ię c ia  w in n y c h  do o d p o w ie d z ia l ­
ności.

W  sp ra w ip  n a d u ż y w a n ia  w o js k a  
p rzez  DOK. P o zn ań ,  p o s łow ie  w y s to so ­
w a l i  t e l e g ra m  do  M in is t ra  g e n .  S o s n ­
k o w s k ie g o  do  K rak o w a ,  z p r o ś b ą  n a ­
ty c h m ia s to w e j  in te rw e n c j i .

Z a p y tu je m y  s ię  p. W o je w o d y ,  czy 
n ie  m a  n ic  do  p o w ie d z e n ia  w w y p a d ­
k a c h  n a d u ż y c ia  w ład zy ,  p o d le g ły c h  j e ­
m u  organów??...

W A R S Z A W A , 9 (A W ) P . M in is te r  
P r a c y  i O p iek i  S p o łeczne j  L. D a ro w s k i  
z w ró c i ł  s ią  z n a s tę p u ją c ą  o d e z w ą  do 
p ra c o d a w c ó w  i p raco b io rcó w  ro ln y ch  
w o je w ó d z tw a  p o z n a ń sk ie g o :

W s k u t e k  b ra k u  p o ro z u m ie n ia  m ię ­
d zy  Z je d n o c z e n iem  p ro d u c e n tó w  ro ln y ch  
i .A r b e i t s g e w e r b e b u n d “ z je d n e j ,  a  z w ią ­
z k ie m  z a w o d o w y m  ro b o tn ik ó w  ro ln y ch  i 
le śn y c h  i z je d n o c z e n ie m  z a w o d o w e m  
p o lsk ie m  z d ru g ie j  s t ro n y ,  w y b u c h ł  w  
dn. 2 b .m . s t r a j k  ro ln y  w  w o je w ó d z tw ie  
p o zn a ń sk ie m . S t r ą jk  t e n  w y rz ą d z a  n ie ­
p o w e to w a n e  s t r a ty  in te r e s o m  s k a rb o ­
w y m  P a ń s tw a ,  a ró w n ież  i s to s u n k o m  
w e w n ę t rz n y m ,  p rz y c z y n ia ją c  s ią  do w p ro ­
w a d z e n ia  z a m ę tu  i a n a rc h j i  w  życiu  spo-  
łe c z n e m  w o je w ó d z tw a .  W s z y s tk ie  z a b ie ­
gi, k tó re  rząd  czyn ił  w  c e lu  z a ła tw ie ­
n ia  spo rów  m ię d z y  p ra c o d a w c a m i  a  p ra ­
cob io rcam i ro lnym i,  ^spotkały  s ią  z o d ­
m o w ą  o rg a n iz a c j i  z a w o d o w y c h  z obu  
s t ro n .

S tw ie rd z a ją c  n iem o żn o ść  d o p ro w a ­
d z e n ia  do zg o d y  m ię d z y  w y m ie n io n y m i 
o rg a n iz a c ja m i ,  o raz  w y ra ż a ją c  p rz e k o ­
nan ie ,  że ze w sz e c h  m ia r  s z k o d l iw y  j e s t  
s t a n  walki m ię d z y  p ra c o d a w c a m i  a p ra ­
c o b io rc a m i  ro lnym i, k tó rz y  w  in te re s ie  
w ła s n y m  oraz  P a ń s tw a  w in n i  ze  so b ą  
w sp ó łży ć  i w sp ó łp raco w ać ,  w z y w a m : 1) 
w s z y s tk ic h  p ra c o w n ik ó w  ro ln y c h  w o je ­
w ó d z tw a  p o z n a ń sk ie g o  do z a p rz e s ta n ia  
s t r a jk u ,  zaś 2) w s z y s tk ic h  p ra c o d a w c ó w  
r o l n y  i; do w y p ła c e n ia  s w y m  ro b o tn i r  

i k o m  50 proc . p o d w y żk i ,  w m y ś l  orze­

c zen ia  o k rę g o w e j  k o m i s j i ' r o z j e m c z e j  * 
d n ia  14 l ip c a  rb., nie  p o t r ą c a n ia  swym 
p ra c o w n ik o m  d e p u ta tó w  za  czas  strajka, 
o raz  n ie z w a ln ia n ia  j e d y n ie  za  u d z ia ł  w 
s t r a jk u .

T y lk o  w  d ro d z e  w z a ie m n y c h  u- 
s t ę p s tw  b ę d z ie  m o ż l iw e  fa k ty c z n e  ¿ l i '  
k w id o w a n ie  s z k o d l iw y c h  s k u tk ó w  obec­
n e g o  o s t ro g o  z a ta rg u .  W im io n iu  dobra 
P a ń s t w a  a p e lu ję  do  ro b o tn ik ó w  i p ra­
co d a w c ó w  ro ln y ch ,  żeby , na zasadzie 
po w y że j  p r z e d s ta w io n y c h  w a ru n k ó w  przy- 
Btąpili do n a ty c h m ia s to w e g o  l ik w id o ­
w a n ia  s t r a j k u  ro ln e g o  w  k a ż d y m  po­
sz c z e g ó ln y m  m a ją tk u .

Prasa angielska jako
przemysł.

Na terenie  w ie lkobry ty jak lego  impe* 
r jum  wychodzi o k rąg ło  2,300 czasopism* 
Ż teg o  około 18o jest  dzienników  w sa* 
mej Anglji. W sam ym  L ondynie  ukazuje 
się  codz ienn ie  n ic  m niej,  jak  8 miljonów 
egzem plarzy  pism.

Cóż o n e  oznaczają  i kogo lub  co 
reprezentują?

N ow cczesny  dziennik  jest zbyt kosz­
tow nym  apara tem , by  m ożna  gó prowa­
dzić bez bardzo  solidnej podstaw y ckonO' 
micznej. To t i ż  hand low a s t ro n a  w prze­
ważającej części p rasy  ang ie lsk ie j ,  a na 
p ierw szem  m iejscu londyńsk ie j ,  znajduje 
tak  przodujące  miejsce, iż polityczny cha­
rak te r  czysto naw et zupe łn ie  byw a w cieo• 
usuw any. I dlatego m oże najw iększe  z pism 
są „apo li tyczne“. Nie znaczy  to, by on« 
m e om aw iały  kwestyj po litycznych  zupeł­
nie, lecz, źe  sp o só b  trak tow ania  tych 
sp raw  n ie  pozosta je  w żadnym  zasadn i­
czym i trw ałym  s to su n k u  do  politycznych 
ich poglądów  i ce lćw  na dalszą  metę. Od­
nosi się to p rzedew szystk iem  do p rasj  
londyńskie j,  zw łaszcza d o  wielkich kon­
cernów  w ydaw niczych, k tóre  założyły sze' 
reg  pism, lub  je zakupiły, rozciągają^ 
wszechw ładną s eć wpływów na cały kraj*

Jednym z najpoważniejszych tyci 
koncernów jest założony przez „Northdiff-i* 
który w rokn 1696 założył .Daily Maü“ 1 
niezwykłym sprytem dziennikarskim i sta- 
rannością zyskiwał coraz szersze podsta­
wy. Największym atoli jest grupa „Harms- 
wortha". Innym koncernem, zmierzający«1 
również do zmonopolizowania prasy, \w  
gtupa .Berry,ego, który należy do naj­
większych i najzamożniejszych nakład­
ców. Bardzo rozgałęzione teź interesy wy' 
dawnicze posiada grupa »Hultona*.

Dodać należy, ie  wielcy ci przedsię­
biorcy wydawniczy pozostają w f in a n s e  
wych stosunkach z wielkim przemysłei« 
Anglji, rozporządzają własnemi papiernia­
mi i reprezentują najpoważniejsze sfery 
finansowe Anglji.

Pisma codzienne są drobnemi tylfcfl 
gałęziami tego rodzaju przemysłu; poli­
tyczne odgrywają tn wcale poślednią ro­
lę, jeśli się weźmie pod nwagę, że ¿a ni­
mi stoi cała masa różnego rodzajn pu'  
blikacyj, które w Anglji traktuje się rów­
nie dobrze, jak każdy inny rodraj p n e' 
mysłu.

Nakład .Daily Mail" przenosi ob :c'  
nie l  i trzy czwarte miljona egzemplarzy’ 
a zanosi się, że Jeszcze w b. roku prze*' 
dzie 2 miljony, przynosząc 500,009 funt0 ¡ 
szterling ó » .  „S u n d ay  Pictor a i“ osiąg05, 
ju ż dziś 2 miljony, „Jchn Buli* ma o1' 
kładu przeszło 3 miljony. Szereg zaś p i^  
wieczoru} ch rozchodzi się w setkach 
sięcy egzemplarzy.
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C Z U J  D U C H !
Sejm Ustawodawczy oznaczył 

już termin wyborów do nowego 
Sejmu oraz do Senatu na początek 
listopada r. b. A więc nareszcie 
rozpocznie się normalne, konstytu­
cyjne życie polityczne w naszej 
Rzeczypospolitej.

Lecz w jakim kierunku pójdzie 
ten rozwój — to zależy od -wyników 
wyborów.

Wybory zdecydują, czy w ciągu 
najbliższych pięciu lat, a w ięc w  
okresie trwania nowego Sejmu, za­
panuje w Polsce wstecznlctwo, re­
akcja, czy też weźmie górę postęp 
i demokracja, stwarzając dla naj­
szerszych mas pracujących zdrowe 
Warunki dobrobytu, równości, swo­
bód obywatelskich, oświaty 1 spra­
wiedliwości.

To też nasza rodzima reakcja 
jasno zdaje sobie sprawę ze zna­
czenia wyborów i ju i przystępuje 
do mobilizowania swych sił i środ­
ków.

Dowiadujemy się mianowicie, 
fco stronnictwa najbardziej reakcyj­
ną: N.-Decja, Ch.-Decja, Duba-Do- 
®ja i Skulszczycy postanowiły ści­
ęty sojusz wyborczy i wystawią 
Wspólną listę wyborczą. Nie dziwi 
nas to zupełnie, gdyż wiemy od- 
dawna, ie  w Polsce istnieje jedna 
reakcja, która dla łatwiejszego l 
8Prytniejszego działania podzieliła 
Blę na kilka oddziałów, przeznaczo­
nych do specjalnych zadań. I tak 
Czysta endecja działa wśród pas­
erzy  miejskich i wiejskich (chło­
pów i obszarników) oraz wśród 
ciemnej, a trzymanej demagogją w 
ryzach — inteligencji.*

Chadecja została odkomendero­
wana do ogłupiania robotników za 
P o m o c ą  ambon, zakrystji i księży, 
iJubadecja operuje wśród wielbi­
cieli (ek) Paderewskiego i jego żo­
ny. wreszcie Skulski zbiera tych 
Wszystkich reakcjonistów,; którzy z 
różnych powodów (osobistych itp.) 
nie pomieścili aię w trzech poprzed­
nich oddziałach.

Na czele tych czterech oddzia- 
*̂ w stoi jeden sztab generalny, 
którty wyznacza im różne role, czę­
sto maskując różnice i nieporozu­
mienia, ale w momentach decydu­
jących (jak wybory, walka z lewicą 

p.) — te wewnętrzne rozterki 
Milkną i karna armja czarnych du­
chów występuje we wspólnym sze- 

jak jeden mąż.
Zarówno endecja, jak chadecja 

‘ inne poddziały, gdyby wystąpiły 
Przy wyborach oddzielnie, napewno 
Przegrałyby stawkę. Siłę im daje 
*°lidarność i środki materjalne, a 
^ 5ęc pieniądz. Ten ostatni jest 

całej reakcji czynnikiem deoy- 
^jącym i wspólnym. Na całą re- 
 ̂ ję łoży kapitał obszarniczo-prze- 

^ysłowo-handlowy i w interesie 
®go kapitału jest dać pieniądze na 

^ecz zjednoczonej reakcji, niż na 
^szczególne grupki reakcyjne.
. Jest to oszczędniejsze, tańsze 

skuteczniejsze. Na tem polega 
tajemnica bloku endecko-re- 

kcyjnego.
Mok ^akłe są metody działania tego

, Ponieważ nie posiadają żadnej 
j e°logji, ani programu twórczego 

Postępowego, a otwarcie nie chcą 
ę przyznać do swych wstecznych 

^ndencji, przeto w pierwszym rzę- 
Z1e starają się o oznaczenie takie- 

eo h m lz  wyborczego, które gamo 
jłjj, nie będąc hasłem poH- 

ycznem, nie może być zwalczane 
ftsee lew icę . Hakiem hasłem przy

ostatnich wyborach były słowa — 
„Bóg i Ojczyzna“. Obecnie,do tego 
endecy dodają jeszcze „Matka Boska 
i  Korfanty“.

Sądzą oni, że na takie hasła 
może pójść wielu zwłaszcza ciem­
nych ludzi, dla których nie istnieją 
programy, lecz jedynie demagogiczne 
zawołania.

Następnie na czoło swyeh list 
wysuwa reakcja Judzi ogólnie zna­
nych, lecz albo zupełnych ignoran­
tów politycznych (jak Paderewski), 
albo jakichś wysokich dygnitarzy 
kościelnych i t. p.

W reszcie ogłasza się publicznie, 
że tylko ta ich lista jest jedynie 
narodowa i chrześcijańska, zaś inne 
są antynarodowe, żydowskie 1 ma­
sońskie oraz socjalistyczne. Petem  
endecki sztab generalny wymyśla 
jakieś fikcyjne niebezpieczeństwo 
narodowe dla Polski jeśli zw ycię­
żyłaby lew ica 1 przystępuje do 
roboty.

Robota ta polega na kampanji 
prasowej i wiecowej. Całe sfory 
najemnych, dobrze płatnych hyjen 
wyborczych wyrusza na żer głosów  
wyborczych. W walce z przeciw­
nikiem nie używa endecja z reguły 
argumentów rzeczowych, dyskusji 
i t. p. środków i sposobów demo­
kratycznych, lecz pałki i pieniądze. 
Kłamstwo, oszczerstwo, kupowanie 
głosów stoją na usługach endecji 
i reakcji.

Tak wyglądają przygotowania 
obozu reakcyjnego w Polsce do 
wyborów.

Zupełnie inaczej przygotowuje 
się do tej walki i prowadzi ją de­
mokracja, a w pierwszym rzędzie 
klasa robotnicza.

Wybory rozumiemy nietylko ja­
ko walkę z reakcją zarówno o rząd 
i władzę w kraju, ale równocześnie 
jako walkę o rząd dusz, a w ięc o 
uświadomienie szerokich mas pra­
cujących,

Jako hasła naczelne Ń. P. R. 
wysunęła w ostatnich wyborach 
nie jakiś demagogiczny, politycznie 
beztreściwy okrzyk, lecz realne żą­
danie proletarjatu: „Pracy i chleba„. 
Na listach wyborczych naszej . partji 
stoją zasłużeni i wypróbowani w 
boju, a znający potrzeby robotnika 
działacze i fachowcy, których nie 
zna może cała Polska, a zwłaszcza 
Polska kawiarni i kramików pas­
karskich, ale których zna i ceni 
klasa robotnicza.

Jako metody działania nie słu­
żą nam: kapitał, pałka, demagogja, 
ambona i sutanna, leoz argumenty 
rzeczowe, dyskusja, program i ideja,

My nie kupujemy głosów za 
pieniądze, bo prowadzimy walkę 
Jdejową, a nie paskarską. Pieniędzy 
nie dostajemy od burżuazji, lecz na 
agitację, odezwy i druki daje każdy 
uświadomiony robotnik swój grosz 
ciężko zapracowany — wiedząc do­
brze, że tu idzie o jego skórę i 
przyszły los.

W ten sposób i tak uzbrojone 
stają naprzeciw siebie w okresie 
wyborów dwa przeciwległe światy. 
Jeden to czarny obóz reakolj, ciem­
noty, kapitału, gwałtu, przekupstwa 
i demagogji, drugi — to św iat w y­
zwalającej się pracy i św iat idei, 
wolności, słońca i prawdy.

Zwycięstwo świata pracy, zwy­
cięstwo nasze od naB samych zależy, 
robotnicy!

Przeciwko okopom reakcji w y­
stawimy nasze niewzruszone reduty. 
Niech zamilkną wewnętrzne utar­
czki, niech ucichną gadaniny prób­

ne, a niech stanie potężny solidar­
nością, świadomością i potęgą idei 
iront N. P. R.

Niech popłyną składki i ofiary 
na Fundusz Wyborczy N. P. R .!

Niech staje do pracy każdy 
gdziekolwiek się znajduje, niech 
głosi nasze hasła i zasady, niech

rozrzuca nasze odezwy, broszury 
i gazety!

Tylko solidarnością, pracą usil­
ną, ofiarnością i agitacją — może­
my dojść do celu i złamać zacie­
kłego wroga — reakcję!

A więc do^ozynu, do roboty!
K. Dębiec.

S p r a w a  i n w a l i d ó w  w  S e j m i e .

(Mowa posła Miohalaka, wygłoszona w  Sejmie w dniu 4-go sierpnia w 
sprawie noweli do Ustawy Inwalidzkiej). ,

P r o s z ę  W y s o k ie j  I z b y  1 N ie w y k o ­
n y w a n ie  d o ty c h c z a s  w ca łe j  p e łn i  u s t a ­
w y  z  d n ia  18 m a r c a  '1921 r o k u  p rz e z  
c z y t n i k i  r z ą d o w e ,  w y p ły w a  z teg o  t y ­
tu łu ,  Ze- u s t a w a  ta  n ie  j e s t  p r o d u k te m  
rz ą d o w y m ,  a le  j e s t  w ypracow aniem  
s e jm o w e m . P r z y p o m in a m  so b ie  d o sk o ­
n a le  t ę  h i s to r ję ,  k ie d y  to  K o m is ja  I n ­
w a l id z k a  p r z y s t ą p i ł a  do  w y p ra c o w a n ia  
te j  u s ta w y .  W ó w c z a s  R z ą d  p rz e d łu ż y ł  
p r o j e k t  u s t a w y  in w a l id z k ie j ,  po łączone j  
z u s t a w ą  e m e r y ta ln ą ,  n a  co z g o d z i ła  s ię  
K o m is ja  In w a lid z k a .  S k u te k  te g o  je s t  
t en ,  Ze a c z k o lw ie k  p o łąo zo n e  K o m is je  
I n w a l id z k a  i S k a r b o w o - B u d ż e to w a  zgo­
d z iły  s ię  i u s t a w ę  u c h w a l i ły ,  a W y s o k i  
S e jm  w d n iu  18 m a r c a  1921 r o k u  s t a ­
n o w is k o  to 'a k c e p to w a ł ,  j e d n a k ż e  u s t a ­
w a  t a  p r z e z  R * ąd  n ie  j e s t  w y k o n y w a n a  
w te n  sp o só b ,  j a k  to  b j ł o  w o lą  W y s o ­
k ie g o  S e jm u . J e s t  p e w ie n  b łą d  w  s a ­
m e m  z a ło ż e n iu  o rg a n iz a c j i  op iek i  n a d  
in w a l id a m i ,  a lb o w ie m  u s t a w ę  m a ją  w y ­
k o n y w a ć  4 M in is te r s tw a .

M inisterstw a te m iędzy sobą nie 
m ogą dojść do porozumionia, nie stworzo­
no organu w ykonaw czego centralnego  
któryby się  zajął specjalnie sprawą in ­
walidzką w całem  Państw ie. M ieliśm y  
przedtem  najpierw departam ent inw a­
lidzki, później sekcję inw alidzką w de­
partam encie sanitarnym M inisterstwa  
W ojny, teraz przeniesiono ten urząd do 
M inisterstw a Skarbu i M inisterstwa O - 
pieki Społecznej. Tak w ięc m iędzy ty le  
resortów sprawa je s t  podzielona, że ani 
Sejm ani społeczeństw o ani tembardziej 
inw alidzi nie wiedzą do jakiego resortu, 
do jakiego urzędu mają zgłaszać swoje 
pretensje i to jest główna wada dla 
czego ustaw a z dnia 18 marca dotych­
c z a s  nie została wprowadzona w ,życie.

R z ą d  u s t a w y  z  d n ia  18 marfca nie 
w y k o n a ł ,  a le  R z ą d  p r z y s z e d ł  z n o w e lą  
za  czasó w  M in is t r a  M ich a lsk ieg o ,  z m ie ­
r z a j ą c ą  d o  z m n ie js z e n ia  ro n ty  in w a l id z ­
k ie j  p r z e c ię tn ie  o 25 p ro c .  W m o ty ­
w a c h  do p ro je k tu  toj now eli  M in is te r  
S k a r b u  p. M io h a lsk i  p rz y z n a je ,  że ta  
r e n t a  p r z y z n a n a  p rz e z  u s t a w ę  in w a l id o m  
j e s t  led w o  w y s t a r c z a j ą c a  n a  s k r o m n e  
u t r z y m a n ie ,  a le  p o w ia d a :  .P o n ie w a ż  
b u d ż e t  ' P a ń s t w a  n ie  d o s z e d ł  do ró w n o ­
w agi,  p o n ie w a ż  P a ń s tw o  z n a jd u je  s ię  w 
c ię ż k ic h  w a r u n k a c h  f in a n s o w y c h ,  w ięo  
a a  c z a s  ty o h  c ię ż k ic h  w a ru n k ó w  f in a n ­
so w y c h  n a le ż y  in w a l id o m  z m n ie js z y ć  
r e n t ę  o 26 p r o c .“ B yło  to  w ty m  c z a ­
sie, k ie d y  p. M in is te r  M ich a lsk i  w ogó le  
z a p o w ie d z ia ł  sw ój ‘‘p ro g r a m  o s z c z ę d n o ś ­
c iow y . T e n  p ro g r a m  o sz c z ę d n o śc io w y  
p. M ic h a lsk ie g o  s p r o w a d z a ł  s ię  do  tego , 
t e  o sz c z ę d n o śc i  p a ń s tw o w e  m ie l i  r o b ić  
w  P a ń s t w i e  ci, co nio n ie  m a ją ,  n a t o ­
m i a s t  oi, k tó r z y  d u ż o  m a ją ,  ci o s z c z ę d ­
n o śc i  ro b ić  m o g ą ,  a le  n a  k o r z y ś ć  sw o ją ,  
» ni® n a  k o r z y ś ć  P a ń s tw a .

J a k  n p .  u s t a w a  o d a n in ie  p a ń s tw o w e j  
o d b i ła  s ię  n a  ty c h ,  k tó r z y  n ie  s ą  p ro ­
d u c e n ta m i ,  a le  s ą  k o n s u m e n ta m i ,  k tó rz y  
n ie  p r o d u k u j ą  n a  s w o ją  k o rz y ś ć ,  a le  n a  
o udzą .  C i m u s ie l i  d a n in ę  z a p ła c ić .  M ało 
teg o  —  p. M ic h a lsk i  z a b r a ł  s ię  do  in ­
w a l id ó w  i w n ió s ł  now «lę ,  m o c ą  k tó re j  
in w a l id z i  m u s z ą  z a p ła c ić  d an in ę ,  a le  
d a n in ę  w ię k s z ą ,  an iż e l i  k a ż d y  p rz e c ię ­
t n y  o b y w a te l  k ra ju ,  a lb o w ie m  k a ż d y  
o b y w a te l  k r a j u  p ła c i ł  d a n in ę  r a z  je d e n ,  
a  w e d łu g  no w eli  p. M ich a lsk ieg o ,  in w a ­
l id z i  m ie l i  p ła c ić  tę  d a n in ę  t a k  d ługo , 
j a k  d łu g o  b u d ż e t  R z e c z y p o sp o l i te j  P o l ­
sk ie ]  n ie  d o jd z ie  do ró w n o w ag i ,  bo z 
e h w i lą  k i e d y  on do jd z ie  do ró w n o w ag i ,  
to p a n  m i n i s t e r  z ap o w ied z ia ł ,  że w te n ­
c z a s  w ca łe j  P o l s c e  t ę  u s ta w ę  b ę d z ie  
m o ż n a  w p ro w a d z ić  w całe j  pe łn i.  W  
n a s z y c h  w a r u n k a c h  b ęez ie  m o ż n a  
to  z ro b ić  je ż e l i  n ie  za  k i lka ,  to 
s a  k i lk a n a ś c ie  la t .  D w a d z ie ś c ia  p ię ć  
p r o c e n t  śo lą g a n e j  r e n ty  In w a l id z k ie j  
w y n o s i  7 m i l ja rd ó w  m a r e k  roczn ie .

Po 7 m i l ja rd ó w  m a r e k  m ie l i  p ła c ić  
J a w a l ld z j ,  z d a n ie m  p. M ichalskiego p rz e z

k i lk a  la t ,  d o p ó k i  b u d t e t  R z e c z y p o s p o l i ­
te j  P o lsk ie j  n ie  d o jd z ie  do r ó w n o w a g i  
K o m is ja  i n w a l id z k a  j e d n a k o w o ż  o d p o ­
w ie d z ia ła  p a n u  M ic h a ls k ie m u  j e d n o g ło ś ­
nie, żo n a  t ę  jogo p ro p o z y c ję  n ie  pó jdz ie  
i p rz e d ło ż e n ie  jeg o  o d rz u c i ła ,  a n a t o ­
m ia s t ,  zdając s o b ie  d o s k o n a le  s p r a w ę  z 
teg o ,  i e  u s t a w a  z d n ia  18 m a rc a  n ie  
z a d o w o li ła  w s z y s tk ic h  in w a l id ó w ,  p o s ta ­
ra ła  się , ;iby t ę  u s ta w ę  u z u p e łn ić  no. 
w elą ,  k t ó r ą  d z iś  o m a w ia m y .  U s ta w a  ta  
z o s ta ła  u z u p e łn io n a ,  j e d n a k ż e  m a m y  o -  
b a w ę ,  c z y  .zo s tan ie  w y k o n a n ą ,  a lb o w ie m  
p a n  w ie e - m in i s t e r  s k a r b u  we w czo ra j  - 
s z e m  s w o je m  p rz e m ó w ie n iu  p r z y to c z y ł  
a r g u m e n ty ,  że  s k a r b  R z e c z y p o sp o l i te j  
P o ls k ie j  n ie  w y t r z y m a  u s t a w ą  t ą  n a ło ­
żonego  c ię ż a r u  i że, z d a n ie m  p a n a  m i­
n is t r a ,  je ż e l i  d o c h o d y  p o d a tk o w e  z rol­
n ic tw a  p r z y n o s z ą  p a ń s tw u  4 miliardy, 
a 7i p r z e m y s łu  7 m i l ja rd ó w , to  te  d o ­
c h o d y  nie  s t a r c z ą  w połow ie n a  w y k o ­
n a n ie  te j  u s ta w y .  P a n  w iee-m inister  
skarbu zapomina o jedoem  i nie pow ie­
dział tego: i le rolnictw o otrzym ało kre­
d ytu ?  i ile  p r z e m y s ł  otrzym ał kredy tu? 
C zy  to ro ln ic tw o  i przem ysł otrzym ały  
ty le  k r e d y tu ,  ile  za p ła ciły  podatków?  
C hciałbym  to  u słyszeć, byłoby to bar­
dzo ciekaw e. Jeżeli P a n  M inister Skar­
bu tw ierdzi, że podatki nasze nie s t o ­
czą na w ykonanie ustaw y inwalidzkie!, 
to trzeba zgodzić s ię  z twierdzeniem  
prezesa Rosseta, który w' debacie nad 
monopolem tytun iow ym  powiedział, że 
Rząd powinien inw alidom  dać zaopa­
trzenie takie, jak ie im się  ełusznio na­
leży. A jak to p. prezes chce pogodzić 
z  tw ierdzeniem  p. M in is t ra  Skarbu, (p. 
R osset: W c a le  n ie  chcę pogodzić). 
P rzem ysł p o w in ie n  płacić n ie  siedem  
m il ja rd ó w , ty lk o  d z ie s i ę ć k r o ć  więcej, 
to w ów czas b ę d z ie  pokrycie. N ależy, 
Panie M in is trze ,  w y r a z ić  zd z iw ien ie ,  
maj^c p ó ł to ra  r o k u  tę  u s ta w ę ,  uchw a­
l o n ą  p rzez  Sejm , i w iedząc ,  że  t r z e b a  
w y s z u k a ć  f u n d u s z e  n a  p o k r y c ie  tej u- 
s ta w y ,  p a n o w ie  n ie  z o a le ź l i  ś ro d k ó w , 
p a n o w ie  n ie  p r z y s z i i  do  S e jm u  z p r o ­
p o z y c ją  o p o d a tk o w a n ia  s p o łe c z e ń s tw a .  
21 m i i j a r d y  to  p rz e c ię tn ie  1 t y s i ą c  na 
o b y w a te la  R z e c z y p o s p o l i te j ,  i gdyby  
Panow ie u m ie l i  s p r a w ie d l iw ie  te n  p  »da­
t e k  ro z ło ż y ć ,  to b y  on w p ły n ą ł  do K a s y  
P a ń s tw o w e j .

P o p r z e d n i  m oi p r z e d m ó w c y  p o r u ­
s z y l i  t e  s p r a w y ,  k tó r e b y  z m n ie js z y ły  
t e n  k a p i t a ł  24 m i l ja rd ó w  na  z a o p a t r z e ­
n ie  in w a l id ó w .  C hodz i o to, ż e b y  tem u  
in w a l id z ie  d a ć  w rz e c z y w is to ś c i  w a r ­
s z t a t  p ra c y .  J e ż e l i  m a m  j u ż  m ó w ić  o 
t y o h  w a r s z t a t a c h  p ra c y ,  to  m u s z ę  
s tw ie rd z ić ,  t e  w p e w n y m  re so ro ie ,  w 
p e w n e j  g a łę z i  p r z e m y s łu  R z ą d  p o s z e d ł  
n a  r ę k ę  in w a l id o m ,  a le  to  t y l k o  w pe­
w n y m  ozasie , w p e w n y m  m o m e n c ie ,  
m ia n o w ic ie :  D y r e k c j a  T y tu n io w a  z ro b i­
ł a  p e w ie n  k r o k  n a p r z ó d ,  a lb o w ie m  d u ż o  
k o n c e s y j  ro z d a ła  in w a l id o m . I w id z im y ,  
t e  ani D y r e k c ja  T y tu n io w a ,  ani in w a l i ­
dz i  ź le  n a  te m  n ie  w y sz l i .  A le  to  d z ia ­
ło  s ię  w ów czas ,  g d y  D y r e k c j a  T y tu n io ­
w a i M in i s t e r s tw o  S k a r b u  d ąży ło  do 
p rz e p r o w a d z e n ia  u s t a w y  o m o n o p o lu  
ty tu n io w y m . A le  d z is ia j  ta  f u r tk a  d la  
in w a l id ó w  j u ż  s ię  z a m y k a  i d o c h o d z ą  
n a s  s k a rg i ,  ż e  M in is te r s tw o  S k a r b u  i 
D y r e k c ja  T y tu n io w a  o d m a w ia  d a l s z y c h  
k o n c e s y j  in w a i id o m  n a  s p r z e d a ż  p a p i e ­
rosów . (Głos: to  b y ł  m a te r j a ł  a g i ta c y jn y ) .  
M y o te m  n i e " - z a p o m n i m y  i b ę d z ie m y  
d ą ż y ć ,  a ż e b y  r ó t n e  S i a j e  i C h a je  m ie li  
o d e b ra n e  ko n ces je ,  a  o t r z y m y w a l i  je  
oi, k tó rz y  n a  to  s w o ją  w a lk ą ,  sw o ją  
k rw ią ,  sw o im  p o te m  zas łu ży l i . . .

(d. n.)

R o b o t n i c y  p o p i e r a j «  

c i e  p i s m o  „ P r a c a “ .
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N i e m c y  a  L i g a  N a r o d ó w .

Z  d y p lo m a ty c z n e j  s t ro n y  p isz ą  do 
„ M a n c h e s te r  G u a rd ian *  w  sp ra w ie  p rz y ­
j ę c i a  N ie m ie c  do L ig i N arodów :

W  n o rm a ln y m  t^Jcu p ro c e d u ry  N ie m ­
cy w in n y  były  w n ie ść  p ro śb ą  o p rz y ję ­
cie do L ig i  n a  m ies iąc  p rz e d  o tw a rc ie m  
O gólnego  Z g ro m a d z e n ia  t. j .  n a jpóźn ie j  
w  d n iu  l b. m. O gólne Z g ro m a d z e n ie  
m a  j e d n a k  k a ż d e j  c h w il i  p ra w o  p rz y ją ć  
podanie choćby w n ie s io n e  w  o s t a tn im  
dni u sesji i o rzec  o n iem .

Niemcy, mogą stać się  albo zw y­
kłym członkiem Ligi (2/3 głosów  Zgro­
madzi nia), albo stałym  członkiem  Rady 
Ligi (jednogłośna uchwala Rady, za ­
twierdzona zwykłą w iększością  Zgroma- 
dzcyia), albo w reszcie mogą być wybra­
ni czasowym członkiem  Rady (z w y k ła  
v, i •; k  £ z  o h ć  Z g r o m a d z e n i a ) .

Najbliższe Ogólne Zgromadzenie w y­
brać ma m ianowicie czterech członków  
Rady w m iejsce Chin. BVazylji, B elgji i 
Hif7.jio.nJi, z których prawdopodobnie 
żridne nie zostanie w ybrane, ponownie, 
powszechnie przypuszczają, że z tych  
o/ c r c c h  miejsc jedno przypadnie daw ­
ny,. i neutralnym (Ilolandja lub Szw ecja), 
je  ii i; o Małej fantcncie i państwom grani­
czącym z Rosją („Polska i Czechosłow a­
cji są najsilniejszym i kandydatam i“), j e ­
dno Południowej Ameryce (Argentyna o 
il* będzie obecna, ew entualnie Chiłi). 
C/.warta m iejsce przypadłoby Niem com .

N iem cy podobno nie wejdą do Ligi, 
o ile nie otrzymają sta łego  m iejsca w  
Radzie. „Ten punkt mógłby być zapew­
niony, gdyby w rozpoczynających się  
pertraktacjach londyńskich między alian­
tami rząd angielsk i z dopuszczenia N ie­
m iec do Rady uczynił warunek sw ojego

0  ratunek ogniska kultury
n a r o d o w e j !

(Bibljotece Jagiellońskiej grozi 
ruina!).

Nio p r z e b r z m ia ły  j e s z c z e  e c h a  o 
p o n ie w ie rc e  i z a n ie d b a n iu  zb io rów  Mu­
z e u m  N a ro d o w o g o , z ło ż o n y c h  n a  W a w e ­
lu  — a j u ż  n a d c h o d z i  w ia d o m o ść  o za­
g iń  ż a ją c e m  z n isz c z e n iu  je d n e g o  z n a j ­
c e n n ie j s z y c h  o ś ro d k ó w  k u l t u r y  p o lsk ie j  
—  B ib ljo tek i  J a g ie l lo ń s k ie j  w K rakow ie .

S ta n  z a n ie d b a n ia ,  w j a k im  o b e c n ie  
z n a jd u je  s ię  g m a c h  b ib l jo te k i ,  nie w y ­
t r z y m u je  k r y ty k i .  M ie d z ia n a  p o k ry c ie  
d a e h u  z a re k w i ro w a ły  w cz a s ie  w ojny 
w ładze  a u s t r i a c k ie — z a s tę p u ją c  je  p ap ą ,  
k tń rą  la d a  s i ln ie js z y  w ic h e r  z ry w a  w 
s t rz ę p y .  C zęśc io w e  p o k ry c ie  m ocno  
p o d n is z c z o n ą  b l n c h ą —  n ie  b y ło  d o ty c h ­
czas  od chw ili  w y b u c h u  w ojny  ani r a z u  
n a p ra w io n e . -  S k u te k  b y ł  ten ,  że w c z a ­
sie  o s ta tn ie j  u ie w y  w oda w d a r ła  s ię  n a  
t i r a c h ,  p r z e c ie k ła  p rzez  p o p ę k a n e  s u f i ­
ty  i z a la ła  częśc iow o  sa le ,  n i s z c z ą c  n ie ­
ocen ione j w a r to śc i  z b io ry  — m  ę d z y  in -  
neu .i  c e n n y  g lo b u s  z X V I w .— k s ią ż k i
1 p o l ic h ro m ię  je d n e j  z n a jp ię k n ie j s z y c h  
?ai a m ia n o w ic ie  sali  O b id z iń sk ie g o  z 
,KVi w iek u .  P o r o z s t a w ia n e  po s a la c h  
a i a d r a  i b la s z a n k i  p e łn e  s ą  n ac iek łe j  

p rz e z  s u f i t y  w ody. S iln ie  p o p ę k a n a  
ś c ia n a  od s t r o n y  u l ic y  J a g ie l lo ń s k ie j  
grozi z a w a le n ie m  s i ę l

T a k im  j e s t  s t a n  w n ę t r z a  teg o  czo i-  
gounego g m a c h u ,  n ie  m ó w ią c  j u ż  o jego  

, i. i& adue, k tó ra  z a g r a ż a  b e z p ie c z e ń s tw u  
życ ia ,  p rz e z  o d p a d a n ie  ty n k ó w  i k a ­
mieni.

I cóż n a  to R ząd  ?
W  p re l im in a rz u  n a  r o k  b ie ż ą c y  

p rz y z n a ł  d la  b ib l jo te k  w s z y s tk io h  in ­
n y c h  u n iw e r s y te tó w  po 10 milj. mk., 
ty le ż  d ia  b ib l jo te k i  P o l i te o h n ik i  w a r ­
s z a w sk ie j ,  6 m ilj .  m k . d la  P o l i te c h n ik i  
lw o w sk ie j  — a b ib l jo te c e  U n iw e r s y te tu  
JugielJ .,  n a jb a rd z ie j  p o t rz e b u ją c e j  po- 
m ucy , p rz y z n a ł  z a le d w ie  8 m i l jo n y  (

P r a c e  N. P . R . i Z . Z .  P . 
w  B ia ły m s t o k u .

W  n ie d z ie lę ,  d n ia  30 l ip c a  b. r .  w 
lo k a lu  Z w iązk ó w  Z a w o d o w y c h  L  Z. P. 
o d b y ło  ś ię  z e b ra n ie  cz łonków  Z. Z. P .  i 
N P. R.; s a la  z e b r a n y m i  b y ła  p o  b rz e g i  
z a p e łn io n a .  Z e b ra n ie  zag a i ł ,  o godz . 1 
i pół po p o łu d n iu  koL S z a d k o w sk i ,  p r o ­
p o n u ją c  n a  p r s e w o d m c a ą o e g o  kol. L eś -  
■agor. K o le g a  L e ś n y  p o p ro s i ł  m  s e k r e -  

,UV.. A». S z a d k o w s k i  eg».
P ie r w s z y  p rz e m ó w i ł  poseł koi. Hel- 

lich. rtiu ru ją c  w d w u g o d z i n n e «  u r o j e ń

t a r g u  z F r a n c ją  i g d y b y  o tem  z a w ia ­
do m io n o  rz ą d  n ie m ie c k i“ .

W  k a ż d y m  raz ie ,  p isze  k o re sp o n ­
d e n t  m a n c h e s te r s k ie g o  d z ie n n ik a ,  N ie m ­
cy  p o w in n y b y  j a k n a j r y c h le j  w n ie ś ć  sw o ­
j ą  prośbę , ta k ,  a żeb y  p rzy jęc ie  n o w y ch  
cz łonków , m og ło  s ię  od b y ć  j a k n ą jw c z e -  
śn ie j .  W  t e n  b o w ie m  sposób  N ie m c y  
m o g ły b y  j u ż  być  c z ło n k ie m  O gólnego  
Z g ro m a d z e n ia  w  c h w il i  w yb o ró w  do R a­
d y  L ig i.  M ogłyby  rów n ież  N iem cy  za ­
p e w n ić  p rzez  to  u d z ia ł  A rg e n ty n y  w 
Z g ro m a d z e n iu ,  p o p ie ra ją c  j e j  k a n d y d a ­
tu r ę  do  R ady , a p rzez  to  i p o s ta w ie n ie  
zn a n e j  a r g e n ty ń s k ie j  p o p ra w k i  do s t a tu ­
t u  L ig i  n a  p o rz ą d k u  d z ie n n y m  Z g ro m a ­
d zen ia .

W ia d o m o ,  żc p ie rw szy  k o m i t e t  z e ­
sz ło ro czn eg o  .Ogólnego Z g ro m a d z e n ia ,  
o d ro czy ł  d y s k u s ję  n a d  z g ło szo n em i po­
p ra w k a m i,  w śró d  k tó ry c h  n a jw a ż n ie js z e  
b y ły  p o p ra w k a  A rg e n ty n y ,  d o m a g a ją c a  
s ię  d o p u sz c z e n ia  do Ligi w s z y s tk ic h  
p a ń s tw  n ie p o d le g ły c h ,  k tó re  ch cą  do L i­
g i  na leżeć ,  i p o p ra w k a  K an ad y  o z n ie ­
s ie n ie  a r t .  10 p a k tu  L igi,  k tó ry  s ta n o w ił  
g łó w n y  k a m ie ń  ob razy  d la  S tan ó w  Zje­
dno czo n y ch ,  w p ro w a d z a ją c  g w a ra n c ję  t e -  
ry to r ju m  w s z y s tk ic h  cz łonków  L ig i.  
A r ty k u ł  .M a n c h e s te r  G u a rd ia n “ , k tó ry ,  
n a szem  z d an iem , n a leży  t r a k to w a ć  z pe­
w n ą  o s tro żn o śc ią ,  k o ńczy  s ię  n a s tę p n ją -  
cem i s łow am i:  „ Jeś l i  w ięc  N iem cy  d o ść  
w c z e śn ie  z g ło sz ą  s ię  do Ligi, b ęd ą  m ia ­
ły m o ż n o ść  u c zy n ić  t rz e c ie  ogó lne  Z g ro ­
m a d z e n ie  czem ś  w  ro d za ju  k o n s ty tu a n ty  
i z a p e w n ić  sob ie  n ie k tó re  zm ian y  k o n ­
s ty tu c j i  L ig i ,  k tó ry c h  sobie  podobno  
ż y c z ą “ .

p rz e m ó w ie n iu ,  s p r a w ę  p rz e s i le n ia ,  d ł u ­
żej z a t r z y m u ją c  s ię  n a d  p o l i ty c z n y m  
i n t r y g a n te m  p. K o r f a n ty m .

P o  p. H ellichu  p rz e m ó w ił  kol. S z a d ­
k o w sk i ,  p ro s z ą c  z e b ra n y c h ,  a b y  p r z y  
w y b o r a c h  nie  da l i  s ię  s p ro w a d z ić  z d ro ­
gi ty m  w i lk o m  w o w c z e j  skórze .

P o  n im  p r z e m a  w ia ł  kol. J a b ło ń s k i ,  
k tó r y  w sk a z y w a ł ,  żo ty lk o  N. P. Ii. w a l­
c z y  p ra w d z iw ie  o p o le p s z e n ie  b y tu  ro ­
b o tn ik a .  N astępnie p rz e m a w ia l i  kol. 
S z a d k o w s k i  Al. z S u p r a ś l a  i K o w a lew ­
sk i,  po czem  z o b ra n i  p r z y j ę l i  n a s t ę p u ­
j ą c ą  r e z o lu c ję :

„ Z eb ran i  w dn, 30 l ip c a  b. r. cz ło n ­
k o w ie  Z. Z. P. i N. P. R. w B ia ły m s to ­
k u  u w a ż a m y ,  że n a jo d p o w ie d n ie js z y m  d la  
o b ec . .eg o  m o m e n tu  b y łb y  r z a d  k o n iecz ­
ności p a ń s tw o w e j .

1. Z e b ra n i  a k c e p tu j ą  w z u p e łn o śc i  
d o ty c h c z a s o w e  s ta n o w is k o  k lu b u  se jm o ­
w ego  N. P. R.

2. P r o t e s t u j e m y  p rz e c iw k o  tworze* 
u iu  r z ą d u  K o łfa n te g o ,  j a k o  r z ą d u  w a l ­
k i  dom ow ej.

3. J e s t e ś m y  za  r z ą d e m  k o n ie c z ­
nośc i  p a ń s tw o w e j ,  k tó ry  z a p e w n i  w s z y ­
s t k i m  o b y w a te lo m  c z y s to ś ć  i b e z s t r o n ­
n o ś ć  n o w y c h  w y b o ró w .

4. J e s t e ś m y  p rz e c iw n i  w sz e lk ie m u  
p r z e s i l e n i a  n a  s t a n o w is k u  N a c z e ln ik a  
P a ń s tw a .

5. J e d n o c z e ś n ie  z e b ra n i  w y r a ż a ją  
p o d z ię k o w a n ie  koft pos. H ollichow i za  
p r a c e  i p o św ię c e n i«  s ię  d la  d o b ra  Oj­
c z y z n y  i s p r a w y  ro b o tn icze j .

P o  rezo lu c j i  w zn ies io n o  o k r z y k i :  
.N ie c h  t y j e  N. P. R . t “, „N iech  ż y je  p o ­
se ł  H e l l i c h l “, p o czem  o godz. 5 po poł. 
z e b r a n ie  z a m k n ię to .

T e g o ż  d n ia  o d b y ł  s ię  w B ia ły m s to ­
k u  z jazd  p rz e d s ta w ic ie l i  Z a rz ą d u  O k rę ­
g ow ego  N. P .  R.

C z e g o  z  P o l s k i  n ie  w o ln o  

w y w o z ić ?

Ustalona obecnie ostaleeinie lista 
towarów, których z Polski za granicę wy­
wozić nie wolno, obejmuje:

Zboie w ziarnie (z wyjątkiem ryta), 
giocb, fasole i Mb, mąkę (oprócz ziem- 
niaczanej), kaszę, słód, warzywa święte i 
suszone ziemniaki, baraki, cykorję, bru­
kiew, marchew, kapustę, płatki, krajankę 
mieloną 1 ntomieiooą, cukier, mięso k a ­
żdego rodzaju oraz wędliny i szynkę, 
zwierzynę i ptactwo Ute, masło krowie i 
owcze sery, twaróg oraz ser cbaty i nie- 
sfermentowany, jaja, specjalną patze dla 
zwierząt (odpadki lob oboczna wytwory 
fabryczna, mak achy i wszelkie otręby), 
bydło, koale, trzodę chlewną, zwierzęta 

do mowę (próca ketów i ptówj, aa wozy,

keści krowie i końskie, siano, słomę nie* 
oczyszczoną, slęczkę, plewy, nasiona, od­
dzielnie nłewymienione (choćby odtłusz­
czone), nasiona oleiste, wszelką wiklinę, 
olej skalny (ciemny i nieocz/szczany — 
ropę), olej wulkanowy i cylindrowy, so le  
potasowe, rudy metaliczne i m in e n ln e .

żelaziwo i stal (stare lane i kute; ło®» 
szmelc, wióry, równiet prasowane i P*0* 
szek, wiórki do czyszczenia i t. d.), szmi* 
ty. skrawki papierowe i makulaturę, błon­
nik roślinny, celulotę, masę ebemiczait 
przyrządzoną ze szmat, słomę soćM 1 
wilgotną.

(Wywiad z komisarzem powiatowej Kasy).

P o n iew aż  K a sa  C h o ry c h  w Ł odzi 
p r a c u je  w ca łe j  p e łn i  p r z e s z e d ł s z y  c ięż ­
k i o k re s  o rg a n iz a c y jn y  p rz e d s ta w ic ie l  
b iu r a  (b ip) zw ró c i ł  s ię  do  k o m is a r z a  p o ­
w ia tow e) K a sy  C h o ry c h  z p r o ś b ą  o w y -  
ja śn ie n io ,  j a k  p r z e d s t a w ia  s ię  s p r a w a  
p o w ia to w y c h  K as  C h o ry ch .

P a n  k o m isa rz  w y ja ś n i ł  co n a s t ę ­
p u je :

O becn ie  o r g a n iz u ją  s ię  K asy  n a  
p o w ia t  łódzk i ,  ła sk i  i b rz e z iń s k i .

Centrale tych  k as
m ie śc ić  s ię  b ę d ą  w Łodzi, P a b ja n ic a c h  
i T o m a sz o w ie .  Ł ó d z k a  K a sa  p o w ia to ­
w a  z łą c z y  pię z m io js k ą  i będz io  m ia ła  
4 o d d z ia ły ,  a  <w pow ioo ie  o d d z ia ły  w 
K o n s ta n ty n o w io ,  Z g ie rzu  i R u d z ie  P a -  
b jan ick ie j .  ¡¡Większej i lośc i odd z ia łó w  
o tw ie r a ć  s ię  n ie  b ędz ie ,  ze  w z g lę d u  na  
to, iż  d a l s z e  p o w ia ty  s ą  to p o w ia ty  r o l ­
n e  z a ś  u b e z p ic o z en ie  ro ln ik ó w , a c z k o l ­
w ie k  p rz e w id z ia n e  J e s t  u s ta w ą ,  to  j e d ­
n a k  n a  w n io e e k  pos łó w  w ło śo i ja ó sk ic b  
z o s ta ło  odroczone .

S y s te m  le c zen ia  j a k  ró w n ie ż  ro Zr 
m ia r  ś w ia d c z e ń ,  będ z io  ten  s a m ,  co 
w szędz ie ,  z a ś  leczen ie  ró w n ież  a m b u la ­
to ry jn e  d la  oz łonka  K usy  o raz  ro d z in y  
p o z o s ta ją c e j  n a  je g o  u t r z y m a n iu .

Lokale na urządzenie Kas ; 
Chorych

s ą  j u ż  w y n a ję te  i obeon ie  p rz e p r o w a ­
d z a n y  je s t  w n ich  re m o n t .  R e m o n t  w 
ty c h  o d d z ia ła c h  p o w ia tu  łó dzk iego  zo­
s ta n ie  u k o ń c z o n y  na  d z ień  1 p a ź d z ie r ­
n ik a ,  z aś  n ie z b ę d n e  u m e b lo w a n ie  o raz  
u t e n s y l j a  le k a r s k ie  g o to w e  b ę d ą  w 2 ty ­
g o d n ie  później,  tak ,  że  w d n iu  1 paź ­
d z ie rn ik a  w s z y s tk ie  o d d z ia ły  w p o w ie  
c ie  łó d zk im  tw o rz y ć  b ę d ą  j e d n ą  w ie lk ą  
K asę .

Co do  pow. b rz e z iń sk ie g o ,  to  c e n ­
t r a l a  m ieśc ić  s ię  b ę d z ie  w T o m a sz o w ie

z a ś  o d d z ia ł  w ię k sz y  u tw ó rz  *ny zostani* 
w B rzez in ach ,  a m n ie js z y  w Głownio 
w z g lę d u  n a  z n a jd u ją c ą  s ię  ta m  f a b r y k  
m iodz i  w O sinach.

W  pow. ł a s k im  s p r a w a  o r g a n iz u j1 
K a s y  C h o ry c h  p rz e d s ta w ia  s ię  tam  n ir  
co t ru d n ie j .  W P a b ja n ic a c h  znajduj* 
s ię  a m b u la to r ja  f a b ry c z n e  i sz p i ta le  na* 
le ż ą c e  do  f i rm  „ K ru szo  i E n d e r “ or»1 
„Tow. Akc. KincUera“. F i r m y  te  cbci| 
K as ie  o d d aó  rów nioż  i s z p i ta le  co j®st 
jo d y n ie  w ie lk im  c ię ż a rem , g d y ż  provv»' 
dzen io  s z p i ta la  nie loży  n a  linji z a d a ń  k 4'  
sy  C h o ry c h .  N a jd o s k o n a ls z ą  wybróbo* 
w a n ą  m e to d ą  j6 s t  leczen io  am bula to ry ] ' 
no, w z g lę d n ie  pom oo  l e k a r s k a  w doffl® 
c h o re g o  obłożn ie .  1

P a r a g r a f  43 da ł  o rg an izac jo m  £*11 
C h o ry c h  d a le k o  id ą c e  p rzy w ile je ,  w m j31 
k t ó r y c h  sz p i ta le  w inny

toczyć catł¿afców K»ay »» 
C h o r y c h

za p o łow ę  o p ła ty  j a k ą  w y n o s z ą  kosz*1 
le c z e n ia  i u t r z y m a n ia  chorogo . ™ 
s z p i t a l a  p o s y ła  s ię  cho rego  je d y n ie ’ 2®' 
s t ę p c z o  i to  za  je g o  zgodą.

Co do

parsonelu  ^ karsk iego
to w w ię k sz e j  i lości m ia s te c z e k  lok8' 
rze  zgodz il i  s ię  n a  p ra c ę  w K as ie  CW* 
rych ,  h

K a ż d a  z p o w ia to w y c h  K ^ C h o ry c° 
s ta n o w i  o d r ę b n ą  j e d n o s tk ę  i n ie z a le ż ^  
i n s ty tu c ję .  .

D a ls z a  ^organizacja  K as C hory-11 
p o w ia to w y c h  o b e jm u je  p o w ia ty :  k a l is '^  
s ie ra d z k i ,  łę c z y c k i  i p io t rk o w sk i ,  » * 
k o ń c u  ró w n ież  n o w o ra d o m sk i  i tu rec^1* 

P o  u tw o rz e n iu  K as w powiatao** 
w o je w ó d z tw a  łód zk ieg o ,  u tw o rz o n y  l°' 
s ta n ie  W o je w ó d z k i  Z w ią z e k  Kas.

J a k  e n d e c ja  p o p ie r a  p r a ­

c o w n ik ó w .
Na ogólnem  zebra iu Starachowickich 

r a k ła ió w  górniczych niektórzy a c jonar ju -  
.sze, wchodząc w p o ło ie n ie  u rzędników  p o ­
bierających b. sk ro m n e  płace, z ap ro jek tow a­
li, ażeby ze 100-procentowych zysków, ja­
kie Tow arzystw o osiągnęło , wypłacić urzę­
dnikom  3 -miesięczną pensję  ty tu łem  g r a ­
tyfikacji zam iast l - o  miesięcznej z a p ro p o ­
nowanej p r 2ez Zarząd, gdyż inaczej 15 
cz io n k ó w  Zarządu  o trzym ałoby tyle, ile 
300 urzędników.

Przeciwko temu wnioskowi n a m ię tn i ; 
protestow ał endecki pose ł  z W arszawy 
Rudnicki, nazywając taki w niosek  dem ago­
gicznym. Rozumie się, i e  w zebraniu z ło -  
żo n em  z przedstawicieli najw iększego ka­
pitału, g łos  endecki znalazł posłuch i w nio­
sek  upadł.pa

Niech przynajmniej lud  pracujący wie 
jakich ma o b rońców  w posłach  endeckich*

Kącikiem.
Kilka s łó w  p rzestrog i.

Kąpiel d la  c ia ła  j e s t  ś ro d k ie m  
n ieo cen ionym . Kąpiel ' c ie p ła  s łu ży  do 
o czy szczen ia  c ia ła  z b ru d n ,  k ą p ie l  z im n a  
zaś  —  d o d a je  o rg a n iz m o w i h a r tu  i rzeż-  
kośc i.  A le  j e d n a  i d ru g a ,  u ż y ta  w sp o ­
sób n ie o d p o w ie d n i  lub  p rzez  osobę , k tó ra  
u ż y w a ć  m oże k ą p ie l i  j e d y n ie  p o d łu g  
p rzep isó w  le k a r sk ic h ,  p rzy n ie ść  może 
zd ro w iu  ty lk o  szkodę .

L a tem , p odczas  u p a łó w  d u ża  l ic z ­
b a  osób p o sz u k u je  k ąp ie l i  w  rz e k a c h  i 
s ta w a c h .  D obre  to  i zb aw cze  d la  ludzi,  
k tó ry c h  zd row ie  u t r z y m u je  s ię  u a  poz io ­
m ie  n o rm alnym . A le  g d y  do k ą p ie l i  
z im n e j  w e jd z ie  oałowifrfc m a ło k rw is ty ,  
n e rw o w y ,  s k ło n n y  do k u rc z ó w  i zaw ro ­
tó w  g łow y, a z w łaszcza  g d y  k ą p ie l  t a k ą

irzed łnża ,  to  n ie ty lk o  nie  o d n ie s ie  z n ie j  
o rzyśc i ,  a le , p rzec iw n ie ,  n a ra z ić  s ię  

na n ieb ezp ieczeń s tw o .

K najp , t e n  w ie lk i  z w o le n n ik  i p 1̂ '  
p a g a to r  w o d o le c z n ic tw a ,  dow odzi, * ‘ 
k ą p ie l  z im n a  w in n a  t rw a ć  bardzo  krót* 
n a jw y ż e j  k i l k a  m in u t .  T ym czasem  nio* 
k tó rz y  p o z o s ta ją  w w odzie  pół godzi"? 
i d łuże j .  J e s t  to  zło, k tó re g o  na leży*«  
w y s t rz e g a ć .  t

W y p a d k i  u to n ię c ia  p ra w ie  zaWflZ® 
t łu m a c z o n e  są  t ra f ie n ie m  n a  g łęb ie ,  £<« 
ty m c z a s e m  w  w ięk szo śc i  w y p a d k ó w  u W' 
n ięc ia  n a s tę p u ją  w s k u te k  ku rczów , sj’0' 
w o d o w an y ch  d z ia ła n ie m  w o d y  n a  or^*' 
n iżm y  s ła b e  i chore .  ^

U ż y w a jm y  kąp ie l i ,  bo to  środę» 
z n a k o m i ty  —  a ie  o s trożn ie .

X. X

Bohaterski ezyn policjanta-
J a n  K o p e rk ie w ic z ,  s ta r s z y  p o s ^ '  

ru n k o w y  tG-go k o m is a r ja tu ,  będąc  
o bchodz ie ,  w czora j  o godz. 11 rano 11 
ui. P u ła w s k ie j ,  w p ro s t  d o m u  Ms «9, z*1'  
w aży ł  n a  to rze  t r a m w a jo w y m  dw o je  dra 
b n y ch  dz iec i ,  je d n o c z e ś n ie  nadjeżdża» 
sz a lo n ą  s z y b k o śc ią  w s t ro n ę  kościoła  
M oko tow ie  e lek tro w ó z  l in ji  .Ni i ( \  k to "  
n iech y b n ie  n a je c h a łb y  oboje.

K o p e rk iew icz ,  w id z ą c  g rożące  dz': 
c iom  n ieb ezp ieczeń s tw o ,  p o d s k o c z / '  
w p a d ł  na s zy n y  i s i ln ie  o d rzuc ił  
oko n a  s t ro n ę ,  d ru g ie  d z ieck o  zaś, ^  
d ząc  n a d b ie g a ją c e g o  p o l ic jan ta ,  na s 
k u n d ę  p rz e d te m  sam o  zeskoczy ło  z s ’¿S ‘ 

T y m  sp o so b em  dw oje  dz iec i zo*1 
ło oca lonych .

P o l ic ja n t ,  co fa ją c  się, zo s ta ł  u®^ 
Tzony p rzez  t r a m w a j  t a k  s i ln ie ,  że upa 
n a  b ruk , d o s ta ł  s ię  pod  d esk ę  ochro« ‘ 
i b y ł  pc l iauy  je s z c z e  okoł > 7 łokci 1 
z iem i.  W s k u te k  teg o  K o p e rk iew icz  
zn a ł  p o t łu c z e n ia  b rz u c h a  i piersi, ^  
n ió s ł  r a n ę  m ia ż d ż o n ą  p o n a d  łuk> 
b rw io w y m  i r a n y  t łu c z o n e  w  okolicy 1 
r o s tk a  p ra w e g o  ucha . f0

Po n a ło ż e n iu  o p a t ru n k u  dziel« ^  
p o l ic ja n ta  p rzew ioz ło  P o g o to w ie  doją2"  
ta la  D z ie c ia tk a  J e z u s .
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Z e b r a n ie  d e l e g a t ó w  i p o ­
b o r c ó w  Z w . Z a w ,  „ P r a c a “ .

W p ią te k ,  dn . 11 s ie rp n ia  rb . ,  o 
p a s .  6 i p<$ł w isc s . ,  o d b ę d z ie  »1$ z e ­
branie d e le g a tó w  i p o b o r c ó w  Z w iązk u  
.¡ raca* ;  r,a porrądV.u o b r a d  s ą  w ażn e  
sprawy, p o £ q d o n a  j e s t  o b e c n o ś ć  wfl*y- 
•t.-.ięh d e le g a tó w  i p o b o r c ó w .

W ejśc ie  n a  s s i e  za  o k a z a n ie m  k s i ą ­
żeczki c z ło n k o w s k ie j  i leg i ty m ac j i .  D e ­
n a c i ,  k t ó r i y  n ie  b ę d ą  m ie li  o p ł a c o n ą  
' “tę m ie s ię c z n ą  za o s t a tn i  m iea iąc ,  n ie  
" id ą  m ie li  p r a w a  w s tę p u  n a  z e b r a n ie

Kalendarzyk.

1 0

Czworfeh

Dzii Wawrzyńca 
Jutro Zuzanny
Wschód słońca, 4  m. 44
Z achód  s 8 m, .13
W schód ks ie iy ca  4 m. 07
Zachód * 8 m. 23

6  — Odprawy b. podoficerom zawodowym.
g o sz c z e n ia  z ty fu iu  o d p r a w ,  n a le ż n y c h  
°yfym  p o d o f ic e ro m  z a w o d o w y m  b. a rm j i  
'U s t ro -w ę g ie r sk le j  B tan o w ią  p r e t e n s j e  

b. m o n a rc h j i  • u ł t r o - w ę g l e r a k l e j  i 
J»‘:o ta k ie  u w z g lę d n io n e  b y ć  m o j ą  do -  
Wero p rzy  ro z r a c h u n k u  m iędzypsA stw o*  
*ym.
. S p o s ó b  i c z e s  z g ła s z a n ia  teg o  r o - 
“« i u  r o s z c z e ń  b ę d z ie  o g ło s z o n y  w sw o -  
lrtl c za s ie .  P r e t e n s j e  te n ie  m o g ą  być 
*»apaka jane , c h o ć b y  z a s tę p c z o ,  z e  i k o r -  

^ Polsk  « ¡ p ,  p o n ie w a ż  u s t a w a  o  w y­
p a ł a c h  zastępczych z dn. 15 l ipca  1920 
r° s u  (Dz. U. Ms 70) p o d o b n y c h  wypłat 
* •  P rz e w id u je .

Z jj ła s lan e  z p o w y iszeg o  ty tu łu  r o ­
d z e n i a  b. podofice rów  zaw odow ych 
Utrzymywane są  w ew idencji w swo m 
®?as «. £dy k w est ja  tych ro szczeń  s te -  
r“e się ak tu a ln ą ,  zażąd a  się od nich 
Potrzebnych dow odów  m ający ch  n a  ce lu  
Usłalen ie  wysokości ich roszczeń .

— Kultura muzyczna. Celem rozwija­
ni muzycznej w szerszych war­
stwach naszego społeczeństwa D-two 
Miasta w porozumieniu z władzami ko- 
®unalnemi urządzać będzie n a  p lacach  
oraz w  parkach publicznych koncerty or- 
ftostr wojskowych w każdy czwartek i 
"  każdą niedzielę w godz. popołudnio- 

^  bieżący czwartek koncert taki 
jadzie na Górnym Rynku, z aś  w  n ic -  
•wielę n a  Wodnym Rynku.

Szlachetny czyn w ładz spotka się  
n iew ątp liw ie z gorącem uznaniem tych, 
którzy z braku funduszów nie m ogą po­
zw olić sobie na uczęszczanie na koncer­
ty, ażeby móc w ten sposób rozwijać 
sw ój słuch i pogłębiać kulturą muzy­
czną .

W  m ia rą  u b y w a n ia  d n ia  k o n c e r ty  
o d b y w a ć  s ię  b ę d ą  w  po rze  w c z e ś n ie j ­
sze j .  (lot.

—  Osobiste. K o m e n d a n t  p o l ic j i  n a  
p o w ia t  łódzk i  p. R y s z k o w s k i  p o w ró c i ł  z 
u r lo p u  i o b ją ł  z d n ie m  w c z o ra js z y m  u -  
rzędow anie . '  '  b ip

—  Nleostemplowane wagi. W ielu  w ła ­
śc ic ie l i  sk le p ó w  n ic  s to s u ją c  s ię  do w y ­
d a n y c h  s w e g o  c z a su  p rz e p isó w  w  d a l ­
s z y m  c ią g u  k o r z y s ta  z n le o s te m p lo w a -  
n y c h  wag i o ięża rk ó w . O s ta tn io  ca ły  
s z e re g  ty c h  osób n a  s k u t e k  sp is a n y c h  
p ro to k u łó w , B tawał p rz e d  s ą d e m ,  n a r a ­
z iw sz y  s ią  na w y s o k i  w y m ia r  k a ry .

—  Odbudowa kresów. W s z y s tk ie  Zw. 
Zaw. P r a c o w n ik ó w  G a s t ro n o m ic z n o -H o ­
te lo w y c h  p o s ta n o w il i  o p o d a tk o w a ć  s w o ic h  
c z ło n k ó w  w  w y so k o śc i  G00 m k .  o d  o soby  
n a  rzecz  o d b u d o w y  k re só w . b ip

—  Do dzierżawców zagonków. D z ie r ­
ż a w c y  z a g o n k ó w  p o le s ia  w id z e w s k ie g o  
p r o s z e n i  s ą  o p rz y b y c ie  n a  p o le s ie  W i­
d z e w  w  n ie d z ie lę  dn. 1 3  s ie rp n ia  r. b. o 
g o d z in ie  2 po  poł. w  s p ra w a c h  ba rdzo  
w ażn y ch .

—  Strajk w restauracji. W  re s ta u ra c j i  
„ M a n te u fe l“ w y b u c h ł  s t r a j k  p o n ie w a ż  
w ła śc ic ie l  te j  r e s ta u ra c j i  n ie  n a le ż ą c  do 
z w ią z k u ,  n ie  s to s u je  s ię  do o rzeczeń  
zw iązk u  w ła śc ic ie l i  z a k ła d ó w  g a s t r o n o ­
m iczn y ch .  Do s t r a j k u  k e ln e ró w  p rz y łą ­
czy l i  s ię  ró w n ie ż  k u c h a rz e .  b ip

—  Pod wozem. P rz y  zb ie g u  ul 
P io t rk o w s k ie j  i 6-go Sierpnia zo s ta ł  rn -  
j e c h a n y  w o z e m  p rz e c h o d z ą c y  s t a r u s * r k  
S. W iek. la t  79, zam . p rzy  ul. D rew now *  
ąk ie i  1 6  P o m o c y  l e k a r s  icj udz ie l i ło  
p o g o to w ie  ra tu n k o w e ,  pozostaw iw szy  go 
na m iejscu  wyp d u. (lot)

— Udaremnione samobójstwo. G eno­
w e fa  Daników w celu pozbawienia się  
życia rzuciła się przed domem j\!a 22 przy 
ul. Piotrkowskiej pod tramwaj. Przecho­
dzący w ówczas niejaki Janiszew ski schw y­
cił ją  przed samym tramwajem i urato­
w ał. bip

Z ż y d a  o rg a n iz a c ji  fi P  R

Z ebranie Zarządu O ir ę -
g o ł e g o .

W piątek dn. l l  b. m. o godz. 7-ej 
wiecz. odbędzie się zebranie Zarządu 
Okręgowego. Obecność wszystkich kole­
gów obowiązkowa.

P osied zen ie Zarządu Koła 
Prac. a3iejs!t. HPR.

odbędzie się dziś, dn. 10 b. m., o sjodz. 
7 wiecz., w  klubie (Piotrkowska 91).

Z Dzielnicy Górnej.
W sobotę dnia n  b. m., o godz. 7 

wiecz., w  lokalu przy ul. Kątnej 2. od­
będzie się posiedzenie Zarządu NPR. 
Dzielnicy Górnej wraz z dziesiętn ikam i. 
Sprawy b. ważne. Obecność w szystkich  
członków Zarządu j a k  i dziesiętników 
o b o w iązk o w a .

W yoieczka Dzielnicy Górne?.
Z a rz ą d  N P R . D z ie ln ic y  G órnej u r z ą ­

d z a  w  d n iu  13 b. m. w y c ie c z k ą  do  W a r ­
szaw y . C z ło n k o w ie -z w o le n n ic y ,  ch c ą c y  
w z ią ć  u d z ia ł  w  w y c ie c z ce  w in n i  s ią  
z g ło s ić  w  so b o tą ,  d n ia  12 b. m., o godz . 
7 w., do  lo k a lu  K lu b u  p rz y  ul. K ą tn e j  2, 
w  ce lu  in fo rm a c y jn y m .

W y ja z d  n a s tą p i  w  n iedz ie lę ,  d u ia  
13 s ie rp n ia  z d w o rc a  Ł ó d ź -K a lisk a .

Ś m ie r t e ln y  p o je d y n e k  

w  W a r s z a w ie .
W lasku  hr. Branickicgo pod W ar­

szaw ą odbył się krw aw y i śmiertelny p o ­
jedynek między p. O ertnerem , wicedyrek­
to rem  Tow. opieki nad młodzieży, a p. 
Tadeuezcm  Przyluskim . O d strza łów  d a ­
nych przez przeciwnika ś. p. G er tn e r  zo- 
st:ił zabity, a  p. Przyłuskiego, c iężko  b a r-  
d i o  ran n eg o  przewieziono do  Warszawy. 
P rzeciw nicy strzelali d o  siebie * pistoletów 
ró ż n  go  systemu.

Przedw czoraj przybyli on i d o  willi 
pańs tw a  D. p o d  W arszawą. Na d rug  |dzień

ran o  ud:-Ii się obaj do lasu, gdile się o d ­
był krwawy dram at. O k o ło  południa pa­
stuszek zobaczył na d ro d ze  pod  lasera o» 
krw aw ionego  w bardzo ciężr.im stanie 
Przyłusk iego . N iedaleko leżały zwłoki śp. 
Gertnera. Miał on fculą przebite serce. 
Stan zdrowia Przyłuskiego jes t  okropny. 
O trzym ał on  s trzał pod brodę, język ma 
rozcięty, wybite zęby, a lewe oko wypły­
nęło.

Stwierdzono, łe  przeciwnicy strzelali 
do siebie dwa razy na szaloną wprost o- 
d ległośf, bo na 10 ' roków. Powody po ­
jedynku okryte są tajemnicą. Gertner po­
zostawił list do to n  i i córki w Skiernie­
wicach zamieszkałych, a Przyłuskiego list 
był bez adresu. Prosi w nim, by o  fimieić 
Jego nikogo nie winić. Życie jego było 
jednem pasmem cierpień.

Policja w droży ła  dochodzen ia ,  aby 
wyjaśnić t ło  krwawego po jedynku .

P i ą t a  L o t e r j a  v 

P a ń s t w o w a .

Czwarta klasa; — Drugi dzień. 
Główniejsze wygrane:

Mk. 1,000.000 JNB 95398. '
M ?. 500.000 M  35677,
Mk. 250,000 Na 23?93.
MW 150.000 JSS 8*563.
Mk. 30,000 N? 48086
Mk. 20.000 N *M  18616 «1125 93051.
Mk. 15,000 MN» 4d483 797.'6.
MW. 10,000 MN* 1951 8)77  8C76 

37664 77223.

Schwytanie szajki bandytów,
Samobójstwa jednego z rabusiów.

Jak donosiliśmy swego czasu w Sie­
radzu dokonano napadu bandyckiego na 
mieszkanie niejakiego Jankielewicza, któ­
remu bandyci zrabowali większą sumę 
pieniędzy i mimo natychmiastowych po­
szukiwań na ślad sprawców nie natra­
fiono. Pewnego dnia wieczorem do Ko­
mendy Policji w Sieradzu przybył go­
spodarz z pobliskiej wsi, który oświad­
czył, iż w fego stodole ukrywają się ja ­
cyś podejrzani ludzie. Na wskazane miej-} 
sce wysłano oddział policji, który oto-| 
czywszy stodołę dokoła zaaresztował u-‘< 
krywających się tam rzezimieszków: 19» 
letniego Zygmunta Siemielę, 18 letn. Fe-* 
liksa Groga i 10 letn. Stanisława Orze-

ga. Podczas rewizji w stodole znaleziono 
rzeczy zrabowane w mieszkaniu Jankic- 
lewicza.

Przyprowadzeni do Komendy Policji 
przyznali się do dokonanego napadu i 
oznajmili, że właśnie w stodole miał na­
stąpić podział łupu.

Aresztowanych odprowadzono do 
więzienia.

Nazajutrz z rana, gdy dozorca wię­
zienny wszedł do celi, gdzie osadzono 2 
bandytów ujrzał Siemielę, wiszącego na 
szelkach na futrynie drzwi. Zawezwany le­
karz stwierdził zgon. Pozostali dwaj 
młodociani rabusie sądzeni będą przez 
sąd doraźny. (bip)

I B R O W A R  I

iBSTIWB KEILIEII
o r l a  n e
T e le fo n  * 3 1 p o le c a :
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P IW O
Pilzeńskie i Monachijskie

„ D O M O W  E “
' w  s y f o n a c h .

z dostawą do domu.

*  H E L E I H Ó H !  ■
Codziennie od 6-ej p. p. przygrywa wy­
borowy kwrartet. Bufet stale zaopatrzony 
w rozmaite zakąski i pierwszorzęd. trunki.

a  Na miejscu wyborowa kuchnia!!!

PŹAEŁAD STOLARSKÎ
został otwarty i podzielony na dział Budo­
wlany i Meblowy pod kierownictwem zdol­
nego fachowca, byłego Majstra i Kierownika 
pierwszorzędnych Zakładów Stolarskich za­
granicą. Zobowiązujemy się za roboty wyko­
nane w naszym zakładzie udzielać gwaran­
cji za solidne wykonanie następujących robót:

W arsztaty S a m o c h o d o w e

u A L S A T  I A“
I n ź .  G IB  A LK  A i  B L O N D fi

P io tr k o w sk a  Nr. 110, te l  12-60.
W Y K O N Y W U JĄ : W sie lk te  r o b o t y  w i t k r e s  re p e ra c ji  sa­
m ochodów  c iężaro w y ch  i osobow ych, p ługów  m otorow ych 
i tra k to ró w  w c h o d z ą c - .  R o b  ty  s p a w a l n e ,  w u lk an iza ­

c ja  gum s a m o c h o d o w y c h .  G arażow anie sam ochodów  
Sprzedaż  1 kupno sa m o c h o d ó w .  S kład  w sze lk ich  części 
z a p a s o w y c h .  S m a r y  do sam ochodów .  P r z e d s t a w i c i c l s i w o  
W a r s i a w s k i a j  f a b r y k i  ł a ń c u c h ó w  do sam ochodów  ciężaro ­

w y ch .  R e p r e z e n t a c j a  f a b r y k i  s a m o c h o d ó w  N. A. G.

Roboty Meblowe:
U rz ą d z e n ia  p o k o jo w e ,

„ sk le p o w e ,
„ a p te c z n e ,
„ la b o ra to ry jn e ,  

D ek o rac je ,  
R e p a rac je ,  
O d n o w ie n ia  m eb li

Roboty budowlane:
D rz w i  i okna ,  
P o d ło g i ,
O b c ią g a n ie  posad zek ,  
O k n a  w y s ta w o w e ,  
S chody ,
L a m p e  rje .

KR2YZ0WSKI i S-ka (G ó rn y  R y n e k ) J
D a j ą  n a  r a t y ! !

w sze lk ą  garderobę dam ską i  m ęską  
gotow e i na obstalunek. is28- i

PRACOWNIA
A. BERGER, ul. Południowa Jfe 6» óficyat

Restauracja „ Ł O D Z I A N K A “
właściciel FELIKS "SERWAŃSKI 
ul. P ic irk t jr js k a  Nk S6.

¡'»lecą obficie /a< putrzony deborowe trunki i kuchnię
prowadzoną pod oso iistym dozorem fjosp dirza.

przystępnell!  Ceny przystępne:!!

W y p r z e d a ż
sandałków  i obuw ia
F. Piątkowski, ul. Piotrkowska fis 89.

R a r * 7 t 1 A ^ I  Taniej niż wszędzie, bo 
D d t Ł l l u o t i  wprywatn. mieszkaniu.

W szelki« wyroby fu trzane,
oraz fokowe, k a ra k u ło w e  palta nabyć  można

H m k in k a  19 w ó r i u )  u  I m n i i  i im M w itłi
Przyjmowania reperacji 1 Akuratna obsługa! i»7fu2;>
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K i n o  S p ó ł d z i e l n i

( D o l i n a  S z w a j c a r s k a )  
u l .  S i e n k i e w i c z a  .N a  4 0 .

W r o g ie  u c z u c i e  n i e n a w i ś c i  n i e g o d n e  J e s t  c z ło w ie k a .  
R ^ f i T T f i »  N ie m a  w ro g ó w , n i e m a  n a r o d ó w !
Ij i U  I 1 U .  fśa św iacie  są  ty lk o  lu  z le , k tó ry m  na leży  s ię  je d n a ­

kowa m iło ść  i szacu n ek .

Dziś i dni n a s tę ^ ^ ć h ,

D r a m a t  w  6  akt. o 
w o j n i e ,  p o k o j u ,  n i e ­
n a w i ś c i  i  m i ł o ś c i .P O T Ę G A  Ś W I A T A

PRZEBIEG DRAMATU: 1. U c ie c z k a  szpiega. 2. P o g o ń  i r e w iz ja .  3. S e n sa c y jn o  o d k ry c ie .  4. P a r t j a  boksu . 
5. Wybuch 'wojny. 6. P ro p a g a n d a  do z a c ią g u  o ch o tn iczeg o .  7. W y w ia d  l i tn iczy .  8. R o z s t rz e la n ie  sam olo tu .  
9 . M iejsce , gdzie się  n ie n a w iś ć  ko ń czy .  10. P o tę g a  św ia ta .  —  —  M u zy k a  p o d  k ie r .  Z. S a n d o m i e r s k i e g o .  

P o c z ą te k  p rz e d s ta w ie ń  w  soboty , n ie d z ie le  1 św ię ta  o g. 3, w  dni p o w szed n ie  o 5 p .p . ,  o s ta tn i  se a n s  o 9.15 wleoi* 
UWAGA! Dla u r z ę d n i k ó w  P a ń s tw o w y c h  z n iż k a  5 0  proc., za w y ją tk ie m  sobó t,  n iedz ie l  i św ią t .

3a a s :ag s sa a 3 ig re .s r j rc ;i.K ^ ^  i

Zlkład H^ndlawa-Ogrcdniczy z bu­
dynkami, szklarniami oraz z okna­
mi i dwoma, srdami owocowemi

w y d z i e r ż a w i a

9 ;J B a i e n ó w 6 1 -

Reflektanci zechcą złożyć oferty llstow- 
:> ■? W biurze Helenowa przy u l .  Północ-
i.ej „Ni 36.

ISELEttÓW 
S. 8 . K , A n s ta d t.

J S T  J r Ł  - A .  “3 7  " S T
daję

WSZELKA ItiAftUFAKTURĘ
„ • W T s r c s r O i i j a . “

K o n s t a n t y n o w s k a  3  (w podwórzu), 2071—$

IBES):
S  rsypce, Git?ry, Mandoliny, Instrumenty dęte 
oraz gramofony reperuje n a j l e p i e j  i  n a j t a n i e j

damskiego, męskiego i dziecinnego najnowszych fasonów.
S p i e o z c i s  s i ę  g J j fż  o b u w i e  d r o ż e j e !  

Również posiadam na składzie duży wybór starych fasonów! 
po k n a czn ie  z n iż o n y c h  G enach.

Ji Jakubiec, ul. Konstantynowska 26.

O b r ą c z k i  ś l u b n e
ćużjr wybór, wszelkie fasony, gwarancja za złoto.

'Zegary, zegarki, pierścionki, kolczyki— 
najtaniej kupić można:

Brzezińska» 10, JAE9 PL.AOEK,
P rzy jm u je  się w szelk ie  rep a rao je  w sak ras  sog*r* 

m is trzo n  s tw a  i Ju b lle ra tw a  wchodssąee.

Z a w i a d o m i e n i e .
N i n i e j s z y m  z a w i a d a m i a m  S z .  K l i j e n t e l ^ ,  

iż  s w ó j  z a k ł a d  k r a w i e o k i  p r z e n i o s ł e m  a u l i ­
cy  N a w r o t  35 . n a  u l .  Sienkiewicza 69.

Z p o w a ż a n ie m

F. Chojnacki.

Z a k ł a d  K u ś n i e r s k i

H. W asserman
42. Proirkowsha 42.■T

W y k o n y w a  w s z e l k i e  ro b o ty ,  futrzane dam­
s k ie ,  o r a z  męskie p o  c e n a c h  konkurencyjnych!!

W s z e lk ie  z le c e n ia  w y k o n y w a  się  a k u r a tn ie !

UWAGA!! Ma adres: 42. P io t r k o w s k a  42.

Lecznica chorób zębów
LeLarza-dentysty H. P I1U S S

145. P io t r k o w s k a  149.
B l a  k l a s y  r a b o t n i o z e j .

2 a  p l o m b o w a n i e  o raz  w p r a w i a n i *  z ę b ó u  
o p ł a t a  p o d ł u g  t a k s y ,  ...............-

i r *

j! A L F R E D  L E S S IG , N a w r o t  N s  2 2 .  II
J l  Największe specjalne warsztaty dla instrumentów ^
H  dętych. Oprawianie smyczków najlepszym an- E |
|p  gielskim włosem, | g
B f i S l  = ■ = .  ... -

B C O B S S C U K S ;  •

Magistrat m. Zgierza niniejszym ogłasza 
konkurs na posadę Kot równika Wy­
d z ia łu  K o n tro li .

Kandydaci winni posiadać wykształcenie średnie, 
znajomość buchalterji komunalnej i praktykę w dzie­
dzinie samorządu miejskiego. Pensja do Mk. 140,000.— 
miesięcznie. Złożenie olert najpóźniąj do dnia 25 sierp­
nia r. b. w Magistracie m. Zgierza. Posada do objęcia 
natychmiast.

BURMISTRZ Jan Ś w iercz.

Fabryka Wyrobów Koszykarskich
F e l i k s  B r z o z o w s k i

JLódz, ul. K ilió "k ie g o  JUS 5.
W elki wybór mebli trzcinowych, wiklino­

wych o r a z  mebli z drzewa.
Hurtowa sprzedaż koszów dla fabryk, kiji 
dla farbiarń, szczotek, miotef, pudel po­

dróżnych i t. p.

Rcbotg solidna!!!
4 q i F ^ -

[I
C eny P r z y s t e p n e ! ! !  ^

m

D r. J . S Z R E IB E R  JJ^
Choroby phirurgiczne.
SIENKIEWICZA 9. 

P rz y jm u je  od 6— 7 pp.

Akuszerja i choroby kobiece
p rzy jm u je  5 — 6 p. p.

PIOTRKOWSKA 17*.

I
Le curz-dcntfE ta

Główna 31
POWRÓCIŁA 

P r a y jm u je  10— 1—3— ^ n . p.

lir. m e d ,

Józef S M J C c R
akuszerja i chor. kobiece.

POMORSKA 7-
P rzy jm u je  od 3 do 5 po poł.

Dr. med.

$ r tu r  g a n a s z
MONIUSZKI M  l l

p rs y jm u je  od 5 1 p ó l—  7 p. p. 
N ied z ie la  od  1 0 -1 2  

U ro lo g
ch o roby  nerek , p ę c h e rz a  1 dróg 

m oczopło low ych . *

D e n t y s t a

J a k ó b  K A RM AZYH
POWRÓCIŁ 

Południowa Nr. 2.
P ra y jm u je  0 —1 1 3 —7 pop.

D r. m e d . L E Y B E R G
K r a t k a  5 ,  te l.  773

p o w ró c ił.
C h o r . s k ó r y ,  w e n e r . 1 d r6 g  

m o c io p lo lo i ry c l» .
O o d Ł  p r * y ję &  12— 2 1 6— 7.

D r .  m e d .

EKKERT
B iliń s k ie g o  137p r z y  G łó w n e j.

Choroby skórne i weneryczne.
P r z y j m u j e  od 3— 8 p . p.

Dr. E. S0NEN8ERG
Pow róci  L 

C h o r o b y  s k ó r n e ,  d ró g  m o c z o ­
w y c h  i w e n e r y c z n e  

Z 1 B L 0 N A  8 (12— 1 1 4 - 6 ) .

D r  - L .  P R Y B U L S K I
S p e c j a l i s t a

C horób  s k ó rn y c h ,  w ło s ó w , we* 
n e r y c a n y c h ,  m o o s o p ło io w y a h

leczenie światłem
( l a m p a  k w a re o w a )

» d  » > -2  t  6—8  od  4— S d la  P a l  
Z A W A D Z K A  J4 L

Or. Ziariuni Ługowski
Choroby kobiece i akuszsr}a

sł- Konstantynowsko 31
p rz y jm u je  o d  6— 7 p. p.

D r .  D u t k i e w i c z  B a c z n o ś ć !
plac; najwyższe esif

za  fu t ra ,  m eble ,  garderoby 
m a s z y n y  do szycia , dy*»" 
ny, k o łd ry  p lu szo w e  i różo® 

rzeczy  dom ow e
CH. ŁAŹPMK,

Benedykta JG 23, m. 13,
p a r t e r .

. Ordynator Szpitala Miej­
sk iego  dla chorób skóm yoh  

i wenerycznych. 
P i o t r k o w s k a  5 Q .

P rzy jm u je : od 9— 11 i od 4—7

UEUTYSTA
E . K O PR O W SK I

P i o t r k o w s k a  3 5 .
6 o d ł. n rzy jęd  od 10 — J 

I od 4 — 7, p ró c i n ie d z ie l

D r. C H Y L EW SK I
Główna 51, róg ul. Kilińskiego
Choroby kobiet i akuszerja

P r z y j m u j e  od 9 — 10 i 6— 7.

Dr. S Z W C H E R
c h o r o b y  s k ó r n e  I w e n e r y c z n e  
G o d s . p r z y j . :  6— 7, w  n l e d i ,

Dd 11—1ś w ię t a  od 
B IJN E D Y K T A S i

p o t.

D r. m e d . BR A U N
S p e c j a l i s t a  

Chorób wenerycznych, skór« 
cych, moczopłciowyoh.

I izyjnu 10—1, 6— 8, p a o l i  i —i

Południowa 23.

W ie lk i w y b ó r !
s t r u s i c h  p ió r  i p l o r c s  po c e ­
n a c h  n iz l i ic b ,  d e ta l ,  i h u r tó w .

Cegielniana Nr. 59, 
f r o n t  II p i ę t r o ,  m  7. *

P i e r w s z o r z ę d n y

KRAWIEC DAMSKI
w ykonyw uje  o b s ta lu n k l p o d ług  
o s ta tn ic h  inodell. M ając tan i 
lo k a l, szy jo  po bardzo  n isk iej 
cen ie  P a l ta  od 12000 mk., ko- 
• tju ra y  od 15000 mk. C cg le ln ia - 
na 47, fron t, Fajganblat. 81-50

Najtaniej!!!
K upló 1 n a j l e p i e j  sp rzed ać  
m o in a  o b rączk i ś lu b n e , z ło te  
p ie rśc io n k i, zeg ark i, oraz g a r­
derobę m ęsk ą  w s k le p i ,  kom i­

sow ym
W . R U T K O W S K IE G O ,

G ł ó w n a  3 3 .

e y p i a l n t a ,  s t o ł o w e ,  u r a ą d z o n l »
kuchenno , szafy , łó ik a , k rź e s ł8 
w iedeńsk ie  oraz w szystko  o® 
w chodzi w zak res m e b la rsk o ' 

s to la rsk i. 1673

C e n y  k o n k u r e n c y jn e !
W. PRZEŹDZIECl« 
Piotrkowska JMa 108,

L e k a r z  d e n t y s t a

f i .  S tr u ń sH i
P O W E w C IŁ  

C e g ie ln ia n a  Ns 26. 
P r z y j n n j J e  o d  10— 1 p p . 3 — 7 p p . 

n i e d z i e l a  10— 12 p p .

Pracownia gorsetów

N .  K Ę D Z I E R S K I E J
u l .  P i o t r k o w s k a  1 3 2

II-gie piętro, front
I  przyjmuje w sz e lk ie  o b s ta -  
'lunki w zakres gorseciar- 

stwa w c h o d z ą c e ! !  
Uwaga: na ll-gie piętro.

R o b o tn ic j f !
T a n ie j  n l t  n a  P io t r k o w s k ie j ,  w 
te j  s a m e j  c e n ie  j a k  n a  S ta r ó w ­
c e , p o l e e a  g o to w e  u b r a n i a  n o ­
w e i u ż y w a n e  p o l s k i  ( k l e p  u b r a ń  

B. K B M P N Y , u l .  N a w r o t  41, 
r ó g  K i l iń s k ie g o .

1 p ł a o ę  n a j lo p i e j  z a  b r y ł* » 1! 
s ło to ,  p e r ły ,  z ę b y  s i t u o l # 1 
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